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do Włoch, Franoyi Anglii, Belgii, Szwajoaryi, Tureyi

innych państw należących do związku pocztowego . • • ______
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Administracyi Czasu w Krakowie. — Listy reM ajnaw^  nie prayjmnje się.

p o c z t o ^ - ^ ^ J ^ ^ y e h  nie zwraca ’

na I m ssąc
2 złr. 50 o. 
8 złr.

3 złr.
[U. —  P i a t y CZAS

P r e H N i n e r s t ^  p p i y j m ® J ł !
W Krokowi.. Adminiatracya „CZASU", tudzież urzędy pocztowe.
księgarnia 8. A. Krzyżanowskiego, handel kowakowskiej. — O g ł o n e a  ( ty ^  kaid -nagtej
opłatą od miejsca wiersza drukiem drobnym (petitowym) za pierwszy n t t 10 ^ em ^obnym  po
raz po 5 cnt. — B r .d e s c .n e  (na 3 stronnicy dziennika) od mieisca wiersza \raz po 
Tut. za kaid; 
się za ceuę 1 
nnmpratorów.numerator'
s n n s m

raz. O o f ą s i e n l a  d o  „ f u u * * '
złr. od 100 egzem, dla zauiiejscowyoh, -

NaleiytoM uprasza się n r .p r a ń d  nadesłań przekazem P00* ^ ^ ^ , ,  tytoniu Nr. Q 
. n r iv iM ia : <ve Ł w n a t e  Ajcncya „CZASU" w główtiym BZiauaio J  W in- 

w  I ’ s r j i i i  wyłącznie p. Adam, Kue Clćment 4 ; (preu ^  p  ,m. 
• ■ • »  U i J n l s  on. Haasenstein & Vogler (także w n-«u

Oppeiik, S tu h en b as te iji^

.m t ę  przjjmiyą: t
przv ulicy Trybunalskiej L. 4 : r a r y m  r . -------- , ------ —  , . .
centy Raczkowski, Faubourg Poissonićra 3. ) ;  w  W ie d n f i i_ p p .  Haaaenstem & Yog 
bnrfim. Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Liburtru Frankfurcie nad Menem, Beninie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppeus., ----- - 
f S  w Pradze). R. Mosse (także w Berlmie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze), G  L. Dauue 
(także w (toWe w Frankfurcie nad Menem)" R otter & Oomp, Riemergasie 12.
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A u s t r y a c k i e m .

na kwartał 
złr. 6

na 1 miesiąc 
złr. 9 'H O

na p̂6ł
złr. 1

fp r z e s y łk ą  p o czto w ą  do N iem iec:
JTól roku na kwartał na 1 miesiąo 

18 marek 1 4  marek 8  marek.
Uprasza się o wczesne zamawianie i wyraźne wy

pisanie nazwiska i miejsca odbioru albo nadesłanie 
dawnej opaski drukowanej z adresem.

9 9 *  P r e n u m e r a ta  l i c z y  s ię  t y l k o  o d  
p ie r w s z e g o  d o  o s ta tn ie ,g o  d n i a  w  m ie 
s ią c u .  - O m

Prenumeratę najdogodniej przesyłać p r z e k a z e m  
' p o c z to w y m .
. Cena Czasu zagranicą ogłoszona jest w tytule 
każdego numeru.

H r a k f t w  d  l t p c a .

gę do Tunisu Francya,
Włochom, ża trzeba z 

zgodzie i ująć sobie

interes przeto wskazuje 
Austryą i Francya żyć 

Niemcy, gdyż na Rosyę

Przegląd Polityczny.
W właściweym dziale podajemy rezolucję uchwa

loną w Wiednin przez zgromadzenie posłów na
rodowości niemieckiej z powodu zajść w Pradze. 
Ponieważ rezolucya ta czyni zbyt surowe zi rzuty 
przywódzcom czeskim i w ogóle Czechom, zesta 
wiliśmy przeto obok niej wszystkie usiłowania ze 
strony czeskiej robione, aby przeszkodz ć dalszym 
saburzeniom, co jak wiemy, powie dło Się, gdyż 
°d kilku dni jeż wcale o niepokojach nowych 
nie słychać. Że się tak zaś stało, przypisać nale
ży częścią energicznemu i taktownemu zachowa 
mu aię rządu, częścią właśnie wpływowi prasy 
czeskiej i pizywódzców czeskich. Każdy biwiem 
przyzna, źe kłamliwe doniesienia korespondentów 
do dzienników wicdeńtkich z Pragi, namiętne 
wystąpitnie tych dzienników, cr*z organów centra
listycznych w Czech icb, wreszcie ton wyzywający 
przywódców niemietkich w mowach, pismach i 
uchwałach żadną miarą nie mogły przyczynić się 
do uspokojenia umysłów. Dziś dopiero spotykamy 
się z wiadomością, że d. 26 czerwca odbyła się 
także w Pradze nsrada deputowanych czeskich, c 
której nchwałach niema jednak wzmianki w depe 
szach do dzienników wiedeńskich.

Książę Edinburski, który z flotą angielską sta 
nął pod Kronstadtem, był onegdaj na ( biedzie u 
Cara w Pcterhofia i tam zanocował. Oprócz mi 
nistrów i wyższych urzędników dworu, tudzież je
nerałów, zaproszeni byli na obiad dowódcy okrę 
tów. Z powodu żałoby nie było żadnych toastów 
Ks. Edinburski zwiedził nazajutrz grób Aleksan
dra II.

Dziś miało się odbyć w Petersburgu w katedrze 
Kazańskiej nabożeństwo żałobne jako w dzień 
Sgo Jana podług kalendarza wschodniego, za duszę 
Jana Husa. Czy to ma być odpowiedzią schizma 
tycko protestant ką na obchód w Rzymie Śg> Cy 
ryła i Metodego? W corkwi rozdawać będą żywot 
Husa, jako reformatora czeskiego z wizerunkiem 
jego, oraz krótki opis dziejów narodu czeskiego 
i jego walki z Niemcami i katolicyzmem.

Stan zdrowia Cesarzowej Augusty nie wznieca 
inż obaw. Minister wojny Kameke wyjechał do 
Koblenz dła widzenia się z Cesarzem. Prezydent 
rejencyi trewirskiej Wolff, którego przez długi 
czas naznaczono na n inistra wyznań, otrzymał 
naczelny zarząd prowincji saskiej (Magdeburskiej,)

Dzienniki paryskie ogłaszają otrzymaną od po
selstwa tureckiego w Paryżu notę, która protestu 
je przeciw przypływaniu Porcie odp. wiedzielno 
ści za niepokoje w Sfax i mówi, żą kroki, jakie 
Porta uzuala za potrzebne do zrobitnia w wija 
jeoie Tuniskim, są natury administracyjnej i lo
kalnej i mają jedynie na celu utrzymanie porządku 
w tym kraju. Z Konstantynopola zaś donoszą do 
Paryża, że Porta zaprzecza, Łby żywiła jakiekol
wiek zamiary nieprzyjacielskie względem Francja

Journal officiel ogłasza nominacyę jenerała 
Saussier na dowódzcę 19go korpusu wojsk w Al 
gieryi na miejscu Oauionda, który przeniesiony 
zostaje w stan rozporządzaluości; na miejsce tsaus- 
siera mianowany komendantem 6go korpusu w Cha 
l°u sur Marne jenerał Deccuroy, dowódzea w Nan 
Cj; Delebaeqae mianowany dowódzcą w Oranie 

?“^ Bce Cereza, przeniesionego w stan rozpo
rządzalaości. Odwołanie dwóch jenerałów z Al 
gier)O sm ond a i Ctreza ma być zapewne zado- 
syćuczynieniem <Ra 0p aii publicznej za skargi 
na działania militarne w Algieryi, a zarazem osło
nić ma zarzuty ezynivno Albertowi Grćvy, Saus
sier ma być opatrzony rozległem pełnomocnictwem, 
tak iżby *mógl działać Da własną rękę. Stąd je
dnak może powstać nowa trudność co do atryhn- 
cyj gubernatora cywilnego, któremu pod wielu 
względami ma podlegać Saussier.

Wczoraj telegrafowano nam 0 artykule Opinio- 
ne, tyczącym się ieglngj na Dnnaju a przypisywa
nym Minghettemu. Artykuł ‘en oświad.za się w-ęcz 
przeciw Ita lia  irredenta, nważa
za zgubne dla kraju, a nalega się do
Austryi, aby za jej pośredniej w  ̂ a‘§ moż-
uu na nowo do Niemiec, a lub , u y P°wlnny 
żyć w przyjsżui z Fr.ncyą, wszelako podstaw,
polityki włoskiej musi być z P jz0 słowian 
z Niemcami i Austryą przeciw PrzeŴ °  n7  ,e 
na Wschodzie Przełożywszy ten prog «
zyk praktyczny, znaczyłby on, że skoro drogę uo 
Albanii zagrodziła Włochom Austrya a

liczyć nie podobna. Nie z pomocą Italia irredenta 
działać winny Włochy, zdaniem owego artykułu, 
w Tryeście i Trydencie, lecz ped pokrywką przy
jaźni narodowość swoją rozpościerać w posiadło
ściach austryackich. Taką zdaje się być myśl u- 
kryta owego artykułu.

Wszakże odwołanie z Paryża posła włoskiego 
jenerała Cialdini. który reprezentował dawny so
jusz Francyi z Włochami, utrwalony na polach b i
tew, a nie taił się z obowiązkiem wdzięczności 
Włoch dla Francyi, wskazuje, że stosunki przyja
cielskie bardzo 'ochłódły. Utrzymują jednak, że 
Cialdini dawno już zamierzył usunąć się z życia 
publicznego.

Wobac nieprzychylnego pożyczce włoskiej arty
kułu J . des Dibats, ajeneya Stefaniego twierdzi, 
że pożyczka ta nie obciąży targu pieniężnego fran
cuskiego i ogólnych stosunków pieniężnych nie
naruszy. •

Donieśliśmy już, że z Adenu doszła wiadomość 
o wymordowaniu misyi włoskiój na południowćj 
kf ńczynie Nubii, nad morzem Arabskiem w okoli 
cy Massany. Wyprawę tę składali podróżnik Giu- 
letti, 5 marynarzy z podporucznikiem Biglieri i 5 
artylerzystów. Napadnięto ich nocą podczas spo
czynku i wymordowano. B?ąd włoski zgłosił się 
do wicekróla Egiptu, żądając ukarania winnych. 
W tym celu wyjechał na miejsce Rużdi basza a 
jeden okręt włoski i jeden angielski stać będą 
wBiilul, dopóki sprawiedliwość nie będzie wy 
mierzoną.

W angielskiej Izhie niższej pytał deputowany 
Wolff rządu onegdaj, czy wobec ważności kwe- 
styi tunetańskiej nie uzua tenże za właśoiwe za
żądać zebrania się konferencyi mocarstw, aby te 
rozstrzygnęły, jak się działo, gdy szło o kwestye 
belgijską, egipską, syryjską, tumską i turecką. 
Gabinet wymówił się od takiej imeyatywy

Damonstracya w Brukselli za głosowaniem po- 
wszechnem i owacya wyprawiona Jansonowi, za
grażają gabinetowi, bo prześcigają go w libera
lizmie. Ministerium waha się, jakie ma zająć sta
nowisko w tej kwestyi.

W Szwajcaryi budzi niepokój zamiar rządu 
francuskiego zbudowania fortvfikacyi we wsi  ̂An- 
nemesse o kilometr drogi od Genewy. Już i tak 
Genewa objętą jest w trzech czwartych częściach 
posiadłościami francuskiemi, a tylko jedną koń
czyną styka się z Szwaj caryą.

Cztery tysiące Greków pod dowództwem jene
rała Sutso posunęło się na wezwanie komisyi nad
zorczej do wsi Dimario pod Artą d. 5 b. m. Za
jęcie Arty przez wojska greckie miało nastąpić 
doia następnego.

Z Konstantynopola wysłano rozkaz do guber
natorów prowincyonalnycb, ażeby rozpuścili rezer
wistów i broń ich i mundury do składów wojsko
wych odesłali. Jest to dowodem, że Turcya nie 
przewiduje już żadnych trudności w pokojowem 
przeprowadzeniu oddania Grecyi odstąpionych jej 
posiadłości.

Sultan wydał rozkaz, aby dla mahometan, któ
rzy by w odstąpionych Grecyi częściach Epiru i 
Tesalii pozostać nie chcieli, założyć osobne mia 
sto. Zski basza wybrał na ten cel dwie wsie
w bliskości Arty, które nietylko obfitują W dostt- 
tek żyznych gruntów, mogących zostać rozda- 
nemi, ale odznaczają się zarazem  zdrowem powie
trzem, a co najważniejsza, stanowią ważny punkt
strategiczny nad granicą Grecyi. Miasto to, jako 
założone kosztem sułtana, ma przybrać nazwę Ha-
m;«U0

Proces przeciw mordercom Abdula Azisa toczy 
się teraz w sądzie kasacyjnym. R?BP?8^ “ e, po. 
głoski o zamiarze Sułtana zamienienia karyAmierći 
na karę wygnania wustroane miejsca Arabii, mo- 
gą więc być teodoneyjnemi i obrachowanemi na 
wywarcie wpływu na sędziów najwyższego trybu- 

bnaanvinv nic nrzTStał zresztą na *ą-

w archiwach bióra pensyj znajduje się dawniej y 
podanie Gniteau o pensyę jako żołnierza,_k y 
wahzył w wojnie domowi j. Ale opinia 
do tego podania przyłączona, opartt na zba 
petenta, przedstawia go jisko człowieka on a 
negoi' ii

Wszystkie rządy i wszyscy panujący obja 
w osobnych aktach swoje oburzenie z pow 
zbrodni tego zasacbu. Niemniej w obu_ Dh 
parlamentu angielskiego ministrowie wyrazili sw j 
współczucie dla Garfielda a gdy w Paryżu rozeF 
szła się onrgdaj w Iibie wiadomość o śmierci 
Garfielda, chciano zamknąć posiedzenie. Ale ” aI“‘ 
betta zapytał ministeryum o prawdziwość tej p - 
głoski, która okazała się być płodną.

Ostatnie biuletyny, które nas dotąd doszły nie 
sięgają po za telegram rrzor^podany w czasie  
z d. 4 o godf. lOej wieczór. W ogóle me ma je 
Szcze pewności, iż Garfield będzie ocalony, ale 
zwiększa.się nadzieja utrzymania go przy życiu, 
gdyż cily chorego nieco ’się polepszyły i mógł 
już przyjąć rosół, gdy poprzednio nawet mleko 
wyrzucał. Dr Agnew z Filadelfii orzekł, że na
dzieja wyzdrowienia opiera się na tern, iż nerki 
i wnętrzności są nienaruszone, wątroba jest u- 
szkodzona i wielkie nerwy idące od kolumny pa- 
cierzowej do nóg naruszone, z tego tę p 
chory narzeka na bóle, w nodze, ,eCZ . N ie z ły  
mniejsze. Inny lekarz twierdzi, że ku ę y

W Niem ożna dotychczas nic wiedzieć o charakte 
rze zamachu. Guiteau miał powiedzieć, 
jeden jest sprawcą i nie ma wspóloikow.

do Kościoła św., oczekującego ich z utęsknieniem, 
aby ich na swem łonie uścisnąć.

Dan w Naszej Rezydencyi 25 czerwca 1881,
R . k a rd y n a ł w ik a ry u sz : Fausti,

lancredi, kan. S ek re ta rz .

że sam

Ś. K  r.
In v ito  sacro

R a fa ł tyt. S. K rzyża w Jerozolimie., 
kapłan 'kardynał Monaco la Valetta, m  J  
jln y  J .  S., Sędzia Kuryi rzymskiej t ję) okręgu, 

opat zarządzający  «’ Subiaco.

Po raz pierwszy w tym roku Kościół powBze 
chny obchodzić będzie z »ocy encykliki z óu 
września 1880 wystosowanej do wszystkich bisen 

T S  n a n le ż a  T .eona X III . W O. O u

nału. Sąd kasacyjny nie przystał zre.ztą 
danie Midata baszy, aby świadków r a z  jeszoze 

ieiro przytomności przesłuchać, zdaje się więc, 
S i e r d z i  wyrok pierwszćj iastancyi i zmieni 

go chyba co do wymiaru kary, nie co do uznania

•  n b l

się do Wmdnia. R lii nle n8tają zgromadzenia We wschodniej Rometu nm boDBty.
_ iowe zajmująca ę 7anvtanie z Konstantynnnnla 
tucyi bułgarskiej. Na zapytanie b ^ ^
odpowiedział rząd ru m ^ W ^ wkra 

zajmują sięczać nie wypada, dopóki kwes yą .gftrse rzą(jo i 
p0?óh « n t o  ,k ? d.“ ““ S  B[ ,  nie pojawity j -  
„ 3 4  jednak oad tem, L ™ nie  w tej spraw ie, 
zachęty do . ^ r t w S b T r i f  niebawem

środków zaradnych.
. , ki : . l .  wczoraj podaliśmy o 

Ostatnia wiadomość, jaką dochodziła do
stanie chorcby prezydenta , Napisał ćw bin 
d. 4 b. m. o gods. lOej ww między niemi,
letya lekkie polepszenie objawów ^  W ukty
że chory już me wyrzuca ^  gję odnosi do
nami lekarskiemi wszystko wne, w *  charaktorn|
osoby mordorcy, a  m i a n o w : o b ł ą k a ń c a  lub 
zbrodni, czy takowa była aktem ow i z inte
fana tyka , albo c*y zostawała ich> jest do-
resami stronnictw lub owb # p rleto daje
tychcsas okryte zupełną tajemn cą, htóre MWet 
pole do najrozmaitszych d o m y s ł ó w , .  Gtanta) 
sięgają osób. Mianowicie P , zdaje się
Conklinga, Arthura. Wszystko t ojm SQa.
opierać na słowach Guiteau w liż P ajazye do
lezionym, w którym upatrują pe  ̂ pQ gwo_
Conklingt. Guiteau miał także po wiceprezy-

pów przez J. ś . papieża Leon* XIII, 
pca uroczystość dwóch świętych Cyryla i Metodego, 
braci rodtonych, a tem bardziej jeszcze zbratanycn, 
gdyż razem konsekrował ich tu w Rzymie papież 
Adryan II i oba szerzyli między ludami słowiań- 
skiemi wiarę rzymską czyli katolicką, przez co 
stali się twórcami ich cywilizacyi. Rzym ma je
szcze inne własne powody obchodzenia ich uroczy 
8tości; im bowiem przypada chwała strzeżenia 
zwłok ś. Klemensa 1, papieża, ucznia ś. Piotra 
umęczonego w Krymie, zhąd oni przywieź i jogo 
święte szczątki. Rzym niemniej przechowuje reli 
kwie tegoż samego ś. Oyrylz, zmarłegi tu wkrótce 
po jego konsekracyi biskupiej; przodkowie was 
nie chcieli, aby były przeniesione gdzieindziej i 
oprowadzali je niąjako z tryumfem po ulicach 
miasta, pragnąc usilnie, aby człowiek tak wielkie 
sławy był pogrzebanym w miejsen jak najwięce 
znanem i umieścili zwłoki jego w bazyliee ś. Kle 
mensa, w pobliżu tego świętego ciała, którego 
strzegł z takiem nabożeństwem i odwiózł je do 
Rzymu. Słussnem jest, że na cześć jego i jego 
brata Metodego obchodzi się w Rzymie w tym ro 
ku święto z wielką uroczystością, przybędzie bo 
wiem w tym czasie z rozmaitych krajów słowiań 
skich pobożna pielgrzymka, składająca się z wiel 
kiej liczby wiernych, pragnących uczcić Stolicę 
św. Piotra, a mianowicie podziękować Ojcn ś. za 
otrzymane dobrodziejstwa i za wielką życzliwość, 
jaką im okazuje. Zatrzymają się oni w Rzymie, 
aby obchodzić podwójne święto: ś. Piotra i śś. 
Cyryla i Metodego, wiedząc, że z postanowienia 
żyjącego kBięcia Apostołów wielkie^ poświęcenie 
dwóch śś. braoi, czczonych przez nich jako apo
stołowie, ojcowie i mistrze ich przodków, znajdo
wały cześć u następców, która dziś trwale roz
kwitnie.

Święto obchodzone będzie w dniach 3 , 4 i & 
linca w kościele ś. Klemensa. W dwóch pierwszych 
dniach odśpiewaną zostanie Msza pentyfikalna we
dług obrządku greckiego, w dniu trzecim według 
obrządku łacińskiego, z homiliami w rozmaitych 
językach słowiańskich. O godzinie 3 po południu 
przed Ave Maria odbędzie się w dwóch pier
wszych dniach kazanie w jednym z języków sło
wiańskich , w dniu trzecim w języku włoskim i 
odśpiewanemi zostaną uroczyste nieszpory oraz 
udzielone będzie błogosławieństwo Przenajświęt
szym Sakramentem.

Ojciec Ś. nadaje zupełny odpnst każdemu, kto 
po odbyciu spowiedzi i przyjęciu Sakramentu św. 
Komunii, odwiedzi w eiągn wspomnionycb trzech 
dni kościół ś. Klemensa, i tam przez czas jakiś 
pobożne odprawi modły w duchn 3. Świątobliwo
ści ; nadaje niemniej odpust siedmioletni każdemu 
kto w dniu jednym z trzech odwiedzi z sktuszo 
nem sercem tenże sam kościół, i modlić się będzie 
do Boga, jak wyżej. Odpust ten, równie zupełny 
jak częściowy, może być zastosowanym do dusz 
zostających w czyścu.

Bierzcie gorliwy udział, Rzymianie, w tem świę 
cie, które tyle powodów czyni tem nroczystszem 
Starajcie się uzyskać odpusty, których Ojciec S. 
udziela wam z ojcowską miłością i w takiej obfi
tości. Połączcie się z pielgrzymami słowiańskimi 
w ezcigodnej, najdawniejszej ,bazyllc® Klemensa, 
i módlcie się wraz z nimi do śś. Cyryla i Meto
dego, aby, jak za życia ludy te odwodzili od 
śmierci do zbawienia szerząc wisrękatolicką, tak 
teraz zechcieli wspomagać J® niebieską opieką. 
Wznoście modły wasże do Boga za ̂  zamiarami 
Ojca ś., który pomnożył ich chwałę, i ustanowił 
doroczne święto na ich cześć, aby za ich wstawie
niem się otrzymać miłosierdzie, aby wierni
Słowianie, posłuszni Kościołowi katolickiemu, co- 
rąy, bardziej garnęli się do jedności i u-
macniali się w wierze, i aby o , co na nieszczę 
ście zarażeni są schyzmą lub odszczępieństwem 
odpizyfiiągłszy się swych błędów, wrócili w łasce

Włodzimierz Spasowicz
0 polityce m rgr. A leksandra Wielopolskiego 

(Ciąg dalszy).

W rzeczywistości, zdaniem autora, Towarzystw^ 
rolnicze instytueyom nowym bynajmnićj nie prze
szkadzało ; możaa było pozostawić je w spokoju
1 czekać, aż samo by skoń:zyło śm ercią natural 
ną po dwóch lub trzech jeszcze miesiącach życia 
>ez pomocy wszelkiego coup d’itat. Władza To 
warzystwa w sprawie włościańskićj była zupełnie 
wyczerpaną, a ostatnie słowo w tym względzie 
zawierało postanowienie 8go lutego 1861 odnoszą
ce się do opodatkowania i dobro wola' go wykupu 
nadziałów włościańskich. Późiiejsze wypadki do
wiodły, że fale powstania podmywały już Towa 
rzystwo rolnicze, ale znaczna większość tego To 
warzystwa składała Bię z ludzi umiarkowanych, 
i przenikliwych, tak że ono w żadnym razie me 
jyłoby stanęło na czele powstańczych ruchów, aby 

działaniami swojemi odpowiedzieć roli, jaką mu na 
rzucali agitatorowie uliczni. Gdyby ogólne zgroma 
dzenie roczne odbyło się nie w styczniu, ale nie 
zwłocznie, to i w tym wypadsn Towarzystwo by 
oby zmuszonem smutną koniecznością zejść z wy

żyn politycznych do codziennój prozy życia, do za 
stanawiania się nad machinami rolniczemi, środkami 
ulepszenia grantu, itd. Nawet wpływ Towarzystwa 
na zbliżające się wybory do insty tacyj antonomicz- 
nycb nie powinien był nabawiać nikogo kłopotu. By-
0 bowiem rzeczą do przewidzenia, że i po zam
knięciu Towarzystwa utworzona przez nie organize 
cya istnieć będzie, że ta orgamzacya umiarkowa
nych może świadczyć ważne usługi w walce z głó
wnym nieprzyjacielem rządu,z powstańczą organize- 
cyą czerwonych, i że im większa ilość członków To
warzystwa rolniczego wejdzie w skład nowych insty- 
tucyj autonomicznych, tem będiie lepićj; gdy oni 
zapewnią aobiej stanowisko w radach powiatowych, 
;ubernialnych i miejskich i ujrzą tam dostateczne 
irodki dla osiągnięcia swych celów politycznych, wte 
dy sami przestaną przeceniać Towarzystwo, bronić je
1 sprzeciwiać się jego zreformowaniu. Gdyby na
wet Towarzystwo rolnicze było instytucyą polity
czną, można by je było i wtedy bez szkody po
zostawić i pozwolić mu jeszcze przetrwać czas ja
kiś na równi z instytucyami nowćj formy, jak 
istnieją np. zgromadzenia szlachty i osobni przed
stawiciele tego stanu po wprowadzeniu rad powia 
towych. Wprost w’sedno godzący zarzut, uczepiony 
do Towarzystwa, ża zajęło niewłaściwe sobie sta 
nowisko, był niesłusznym i nie mógł nie wywo
łać oburzenia, ponieważ stanowisko to zajętem 
zostało nie samowolnie, nie w drodze uzurpacyi 
lecz w części z woli rządu samego, który powie 
rzył Towarzystwu politycznego znaczenia kwestyę 
agraryjną, w części zaś w skutek pewnój kombi- 
nacyi różnych okoliczności. Przyrzeczone dobro
dziejstwa, czyli tak zwane koncesye, okryte były 
jeszcze mgłą przyszłości; przykrą też i ciężką by 
ło rzeczą w nadziei spełnienia dalekich obietaic, 
rozstawać się z jedynym nabytkiem ostatnieb lat 
trzydziestu , który w ostatnich czasach zaspakajał 
cboć jako  tako i choć w malćj bardzo części gwał
towne pragnienie iyo ia  sjjołecznego. Zaniknięcie 
Towarzystwa rolniczego i sposób w jaki ono zo
stało umotywowanem, wystawiły byłych członków 
Towarzystwa na podwójną presyę: jedną, ze stro 
ny rządu z margrabią na czele, którzy dotąd nie 
zdobyli sobie powszechnego zaufania, dragą ze 
strony opinii pnblicznćj wzburzonój rewolucyą i 
nlegającćj hezustanku agitatorom. Członkowie ci 
powinni byli wprost i bez ogródek powiedzieć, 
po czyjój stali stronie? Czy pochwalsją fakt zam
knięcia Towarzystwa, o którego zasługach w prze
szłości położonych niepodobna wątpić, czy też pro 
testują przeciw temu faktowi, stając w szeregach 
opozycyi ? Mąż stanu nie powinien był grać w ha- 
zsrdowny sposób, stawisjac rzecz całą na jedne 
kattę. Ponieważ eałem jego zadaniem być powin
no umiejętne wyzyskanie błędów przeciwnika, 
rozdzielenie żywiołów, składających się na ruchy 
powstańcze i załatwienie się z każdym z nich z» - 
sobna, dla tego moralny gwałt, zadany partyi wprost 
się sprzeciwia jego interesom tak w okrede wzro
stu, jak w chwili słabnięcia powstania: w pierw 
szyna ponieważ ulica zawsze weźmie górę i wszy
stko sprowadzi do jednego mianownika; w dru
gim okresie dla tego, że może ona ożywić w pól 
uśmierzone już zaburzenip przez dodanie im sił 
nowych, dolanie oliwy do ogn.a. Wielopolski miał 
możność przekonania się, że w danój chwili kry- 
tycznój ogól członków jakiejkolwiek organiznacyj 
r .zem wziętych, oświadczyć się może ze zdaniem 
wprost przeciwnem temu, jakie wypowiedzieli ciż 
członkowie, gdy zapytywano każdego zoBobna i 
że jedni z powodu krótkowidzenia, inni z braku 
męskićj stanowczości charakteru, będą wspólnie 
głośno narzekać na to wszystko, z czemby się każ
dy z nich zgodził na osobności. Katastrofa oczy
ściła nieco atmosferę, ale to nie przyniosło więk- 
szćj korzyści. Grunt pod nogami margrabiego zna 
cznie się uszczuplił, co bynajmnićj jednak nie za
chwiało jego pewności siebie, ani zmniejszyło ener
gii. Przebieg katastrofy, mówi dalćj Spasowicz, 
był następnjąoy:

W niedzielę Vgo kwietnia, tj. nazajutrz po ogło
szeniu rozporządzenia, znoszącego Towarzystwo rol
nicze, rozpoczęły się nieuniknione w tym razie 
manifestacye, mające na celu oddanie czci zam
kniętemu Towarzystwa. Tłum, złożony z kilku
dziesięciu tysięcy ludzi, zebrał się około godz. 4 
popołudniu przed gmachem Towarzystwa kredyto
wego, w którem się mieściło bióro Towarzystwa 
rolniczego, niosąc kwiaty, wieńce i białego orła 
polskiego, którego umieszczono po nad dwugłowym

orłem czarnym , zdobiącym gmachy Towarzystwa, 
"piew ano pieśni patfyotyczue, a  między innemi 

Jeszcze Polska nie z g in ę ła /  W krótce jednak  
ciżba się rozeszła, posłuszna wezwaniu jenerała  
Paniutins, a  raczej przeniosła się tylko na Nowy 
Ś wiat, ku domowi A ndrzeja Zamoyskiego, któremu 
urządzono owacyę. H rabi# długo się nie pokazy
wał prżyj^l jednak wieniec, k tóry  mu posłano, 
a gdy tłum niezadawalniając się  podziękowaniem  
przez sekretarza Garbińskiego posłanem , pragnął 
widzieć jego sam ego, Zamoyski ukazał się n a  
balkonie osobiście. Niema dość danych aby tw ier
dzić, że Z*moyskt rzeczywiście wyrzekł owe słow a,
Które me wtedy Pnjpi»y«»»», •* d°T, v 2 ™ i * "  
27 lutego prtybyoa
rolnicze. (Le marquis W. II. 179.) Uezwątp en ia
Zam oysai nie powiedział tego, J
może. że się Giller nie myli utrzymując (.U eśs.
W . Lwów
nych aby zakończyli m anifestacyę, .  k w ra g iro z u a  
nieszczęśliwym epilogiem. Niemniej J® 
styi nie ulega, ża on, równie ja k  jego J 
krewui i przyjaciele, uważałkrewni i przyjaciele, u w s s e l k i e  
przeciw zamknięciu Towarzystwa za odpow - aa e 
potrzebom chwili i niezbędne. .

Z Nowego Świata potoczyły się tłumy ku płacowi 
Zamkowemu, pod kolumnę Zygmunta III A kazaą 
chwilą ciżba przybierała postać groźniejszą i wy
ży wającą , żartowano i szydzoao z żołnierzy i ok- 
eerów, a nawet z namiestnika, kiedy, wyszedłszy 
na spotkanie tłumów na Zjeżdzie nad Wisłą, mó
wił do nich po polsku: „Rozejdźcie się do do- 
mów!“.. — „My jesteśmy u siebie — odpowia
dano z tłumu, — wy, książę, idźcie do domu . 
Ktoś śmielszy dodawał: „Idź, idż stary do domu; 
zimno, kataru dostaniesz !* (Zapiski Berga str. 2 8 b .i 
Tymczasem zapadł zmrok, wojsko opuściło plac 
Zamkowy, co też uczyniły i tłumy, które rozesiły 
się wielce z siebie zadowolone, podnosząc okrzyki. 
„wygrana !u Wiedziano, że noc zawiesiła tylko 
chwilowo nieprzyjazne dalsze kroki tłumu, które 
nazajutrz się powtórzą.

(Dalszy ciąg nastąpi).

KORESPONDENCYA u
u

W ie d e ń  5 lipca.

(A ) Ulicznicy prażscy stali się osią środkową 
wszelaiej wewnętrznej akcyi politycznej. Już pa
nuje zupełny spokój w stolicy Królestwa czeskie
go, ŻAdoe nie nadchodzą już biuletyny z „teatru 
wojny," a mimo to w dziedzinie polityki wewnę
trznej wypadki prażskie górują niewątpliwie nad 
sytnacyą. Pochodzi to ziąd, że naprzód znajduje
my się w tak zwanej saison morte, gdzie każde 
zdarzenie daje się uczuć w dwój lub trójnasób; 
powtóra, opozycya niemiecka, rozporządzająca wy
bornym mechanizmem agitacyjnym, wyzyskuje 
w sposób najruchliwszy wypadki zaszłe wJ^ra,dze” 
Czytając rezolucye uchwalone wczoraj w Wiednm 
i w Pradze, zwłaszcza rezolucyę wiedtńską, mo- 
żaaby mniemać, iż w Austryi panuje zupełna a- 
narchia. Na szczęście tylko zimno obruchowana 
namiętność frakcyjna kierowała piórem depmowa- 
uych niemieckich w chwili ułożenia owych rozo- 
Incyj, napisanych jakby w celu wywołania represyi 
ze strony iządu, aby potem mieć nowo powody 
do krzyków i tak in infinitum. Na szczęście pra
wdziwe położenie rzeczy nie zgadza się z skargami 
zawartenn w obu rezolucyach, ale któż zdoła za
przeczyć, że takie rezolucye żle działają ua opinię 
publiczną, i że w końcu nie trudno będzie sztuczną 
z początku agitacyę zastąpić wzburzeniem rzeczy- 
wistem. Z teg; więc stanowiska zaprzeczać nie
można, że wypadki prażskie znacznie utrudniły 
zadanie gabinetu łam ąceg) się i tak z niesłycha- 
nemi przeszkodami.

Liczono powszechnie na spokojne lato, któreby 
mogło służyć rządowi do wypracowania przedło- 
żeń i przygotowania się do kampanii parlamentar
nej w jesieni. Niestety przywódzcy czescy nie u- 
mieli panować ntid motłoebem w Fradze, którzy, 
tłukąc burszów niemieckich, wprost ngodi.il w zdo
bytą już piękną pozycyę Czechów. Od kilku dni 
gabinet zajmuje się prawie wyłącznie wypadkami 
praskiemi. Nadomiar przybyła jeszcze inna spra
wa , która stanowi niespodziankę, lubo zostaje 
w związku z zajściami ulicznemi w I \ adze. Pod
czas rozruchów tych namiestnik baron Weber prze
bywał na kuracyi w Karlsbadzie, gdzie jeszcze 
bawi. Każdy inny gorliwy namiestnik byLy wśród 
podobnych okoliczności powrócił do Pragi, aby o- 
sobiście kierować krokami potrzeonemi dla uśmie
rzenia wzburzeń, lub przynajmniej byłby zapytał 
prezesa gabinetu, czy ma powrócić do Prag. Ba
ron Weber nie uczynił tego. Wiadomo, że br. 
Taaffe przed kilku dniami wystosował wezwanie 
do bar. Webera, aby — wobec stanu rzeczy w Pra
dze — objął napowrót swój urząd w Namiestni
ctwie, wezwaniu temu bar. Weber nie uczynił za
dość, lacz prosił, aby mu wolno było nie przery
wać kuracyi ze względu na nadwątlony stan zdro
wia. Bar. Weber skeńczył 40 lat służby, ma >.węc 
prawo do całej pensyi, miałżeby skorzystać z wy
padków praskich, aby w płaszczyku popularności 
uzyskać to, co Francuzi nazywają une bonne sor
tie?  lub liczyć na słabość rządu P Jeżeli przypu
szczenie to jest uzasadnionem, to dniurzędowania 
bar. Webera byłyby policzone. Bar. Weber mógłby 
swobodnie dalej użyć kuracyi w Karlsbadzie, a 
rządowi byłaby dostarczoną sposobność wyborom 
następcy obecnego namiestnika czeskiego dowieść, 
że bynajmniej nie myśli identyfikować Bię z bur
dami praskiemi-

Najj- Pan nadał hr. Stanisławowi z Mieroszo
wie Mi e r o s  z o w a k i e m u  tytuł i charakter radcy 
rządowego z uwolnieniem od taksy, a to z okoli
czności zrzeczenia się przez niego posady nadlicz-
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b  • i  łów   S w i a - l k a n o n i k  Wróbel jako dielegat konsystorski i  p. Wł. |  polskiego, kn dobra kraju własnego i pożytkowi Iu -|Czynia się do jego efektowności i do harmonii linij.
bowego bezpłatnego radcy rządowego przy rzą-ldnego kroku do uspokojenia umysł , meżówIEteens inspektor, jako' delegowany Rady szkolnej Idów składających Austryacką monarchię. I Na estradzie siedzi Zygmunt Stary z obliczem wziętem
dzie krajowym w Serajewic |domie więc pomija odezwę klubu c*w**yu | _&  . t\„i ______: ___ :»i:   a_p»n;n Pmzvdeneie od n»« „ n .l_ ______________________ __________ :_*_aornie więu puiu.j. *-----  r y  flziennikach 1 okręgowej. Delegowani umieli fachowo z zadawa-| Przyjm Szanowny Panie Prezydencie od nas re -lz medalów i monet, a takiem pełnem majestatu, że

zaufania, ogłoszoną we wszystK I ^  pyt ań wysnuwać dalsze pytania, na które tra-1 prezentantów narodowości polskiej na kresach ucy- prżypomina Cezarów Romy Tytusów i Augustów
czeskich, a która brzmiał*: .rodow ość czeska I fne odpowiedzi uczennic były dowodem ich pilnego I wilizowanego świata najszczersze wyrazy czci i p o - |z popiersi muzeum watykańskiego. Przed nim kięNaczelny dyrektor poczt przeniósł pocztm istrzaiczesku, „.„o.---- • n>rodowoS0 cze8ka I fne odpowieuzi uczennic tiyiy aow

Wincentego B r z u z ę  z Grębowa do Różuiatowa,! „Od dłuższego jut czasu twQ czegkie 0. korzystania z wykładanych nauk, za co też d e l e - 1 ważania.
W imieniu Towarzystwa Polaków w Kalifornii: 
~ W ładysław  Pawlicki, prezes.

Aleksander Elgass, sekretarz.

czy Albrecht w zbroi stalowej i gronostajowym pła
szczu, trzyma chorągiew, której końce dzierżą dwaj 
jego bracia, na znak, że w imię całego rodu p^-y- 
sięgę przyjmują. Albrecht pięknego oblicza ma wy-; K arolaH u  b e r a  z corym cz pocztm isirzem  w .uuy, • - - - . anie pouzięnował dyrento* zawaau w imieniu

rowie na dworcu kolejowym; dalej nadal posady tucyjnego rozwój, prze 7 swoich uzna-1 swych współpracowniczek. Przyznać należy, żekon-| W i a d o m o ś c i  p o l i c y j n e .  Straż policyjna I raz uroczysty, bracia jego tylko mają coś chytTości 
pocztmistrzów: w Sołotwinie pensyonowanemu on- nasz musi dojść do zupę n g p I went pp • Klaryssek przez< szys to-religijne i inteligentne I przytrzymała: Jana i Ignacego braci Franaszków, krzyżackiej, a dwóch luterskich pastorów uzupełnia
cyałowi pocztowemu Janowi P i e u i ą ż k i e w i c z o - | n i a  w swojej ojczyźnie. ^l-onrcbowanie przyszłych ubwwatelek niemałe oddajelza «rt<l«irziiTio nnsindnnin i.<in„irA» • I ten charakter anostazyi i przeniewiorafwi 7,* k-6-cyałowi pocztowemu Janowi 
w i,  w
deuszowi 
tamtejszy

oddajelza podejrzane posiadanie ładunków nabojowych; I ten charakter apostazyi i przeniewierstwa. Za k*6-
Micbala braci Bularzów, za uszkodzę- lem biskup Tomicki czyta rotę przysięgi, a w jego
asfaltowego w Rynku, na który w je-1 postawie i pięknym wyrazie twarzy znać treskę i

jszym pocztmistrzu Ludwinie W a s i e w i c z o - I  szą nad tem uooiewac wszyscy pr»w. I siebie "jako sieroty biednych'rodziców na całkiem 10hali ciężko naładowanym wozem. boleść księcia kościoła na ten akt uznania ap os taty
W końcu nadał posady ekspedyeatów poczto wiedząc, jak niebozpieczneml dl* nas* J P J  .#tnein utrzymaniu, lub pobiera tylko od nich W policyi złożono losy loteryjne państwowe, zna- U stóp króla zawieszony na stopniach estrady Star 

: w Padwi Antoniemu S ko p i ń s k i e  mu, narodowej są takowe wypadki i tylko są . bardzo gkroir(lle n agrod zen ie . lezione dzisiaj rano w ulicy Floryańskiej.

pocztowemu Janowi r i e n i ą ^ i o w n i u -  ma w swojeji _______un„__ „ a r n d n w v  wychowanie przyszłych ubywatelek niemałe oddaje za podejrzane
Tłumaczu ekspedytorowi pocztowemu Ta- „Gdy skutkiem tego obrażony j10™7 mu k ijo w i zasługi, a prócz -tego kilkanaście panienek Franciszka i Mi
ii W ł o d k o w i  a w Baranowie wdowie po ozwał się tu i owdzie sposobem J K o^ esów ki, Litwy, Wołynia i Podola tuli u L ie  chodnika as

nocztmistrzu Ludwinie W a s i e w i c z o - l s z ą  nad tem u o ewać wszyscy p  P  iLra-kin lako siernt.v hied ttvćh rodziców na całkiem I nhali ciężko nał

czyk przecudowny, ale tylko strojem i p0*ą on
I _ _  - i n  mn/ł*>*An MA .  .. n ! _____

wycb: w Padwi Antoniemu Skopińs fe i emu, inaroaowej  »ą wsuwe wyyauąi ł. nie |częściowe bardzo skromme wynagrodzenie ______ ____ _ ,~ -j~  r—
w Woli Michowej rządcy dóbr Dyonizemu P a p p, zastawionemi na naszych ziomuow, y w  Wiśniczu zm arła 22 czerwca Paulina w  ekspozyturze policyjnej w Podgórzu znajduje błaznem, wyrazem to mędrzec, co już ’nio szydzi,
w Morszynie ekspedytorowi K o r d a s i e w i c z o w i ,  znając pobudek i d p n i o s ł o ś d l  gikorskich GiebnUo wgka a jej zwloki "    - ’ ' ‘ 1 "
w iwoniczu eksuedvtorowi Antoniemu L a c h o w i - 1  woli stać się szkodliwymi dla sweg I ____ n a  A m A n,faw 7 T T ra lrn w s lnw twoaiczu ekspedytorowi Antoniemu L   ;  *  . - , , .
c z o w i ,  w Kurowicach ekspedytorowi Julianowi działać p0 myśli wrogich nam duchów.
O s t a f i ń s  k i e  m u ,  w Babicach ekspedytorowi Fe- Wzywamy przeto wszyskich prawych pattyo miaata Krakowa) k a rleg o  w r. 1859; matką
lik sowi Ł o z i ń s k i e m u ,  w Borynicac. Emilowi tów, aby owe prowokacye ile mo , P g JJ Laś dwóch synów z których starszy Stefan zginął 
A u g u s t y n o w i ,  w Hruszowie wdowie po * -Ipomijali, polegając na em, czeeo no- lw oddziale Kurowskiego w nieszczęsnej wyprawie
tejszym ekspedyencie Wilhelminie B  i e l  ic  z o-1 przedstawiciele m czegonie ni?ndn« L a  Miechów na początkach powstania 1863 r. dra
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, w Stratyme e k s p e d y t o r c e  W i K t o r y i  i  u war-  trzeba hu strzeżeniu prawa » • i S t a n i s ł a w  poświęciwszy się stanowi ducho- W s o b o t ę
c i  e j , wreszcie w Kutkorzu ekspedytorce pocz Ak i e d y j u ż  zestawiamy te usiłowama ze strony g i  ^  w P r .? i m  j a k o  administrator pa- skiego, benefis
j Karolinie F a r n i c z e k .  rafii R«scihorowickiej%wie córki ś. p. Giebułowskiej -  Wy-aw. z

__________________   ̂ _ i przewie-Lię odzież włościańska, odebrana od osoby podej-Jho patrzy jasno w przyszłość. Królowa Bona w se-
zione zostały na cmeniarz Krakowski. Ś. p. Pauli-1 rżanej, a która miała tę odzież skraść w Zalesza-1 ledynowoj sukni jest nieco młodszą od tej, którą 
na Giebułtowska była żoną sekretarza senatu w ol-1 nach. I "widzieliśmy przy poświęceniu dzwonu Zygmunta,

matką | __________  I ale jest monumentalnie piękną — zą plą kilka
R *  r t n a r  T e a t r u .  Ułów kobiecych, starsze matrony w czepoheb ozdo-

P  ‘ Ibionych perłami i nadobne dziewice z rozpuszczo-
We c z w a r t e k  7go: W alka kobiet. jnym włosem. Z boku stoi hetman Tarnowski, znać

9go: Ż y d z i , komedya K orzeniow -1 w nim rycerza i statystę, Kmita i Kościelecki, któ- 
pani P. W ojnowskiej. Iry zdaje się być posągiem,"raczej rzeźbionym, niż,

nieustająca Towarzystwa Przyjaciół Matuk I malowanym, tak pod bogatym strojem czuć tam

w ^ ' w  i r a t V n i r e V s p e d y t o r c e  Wiktoryi T o w a r-1 trzeba ku strzeżeniu prawa i  czci narodu
”  • -1 A”i "  1 \  kiedy już zestawiamy te

ikiej robione, musimy tal
snniki czeskie, nawet bardzo r r ”' _ Joanna zamężna Serafińska.' druga Teodora|pięknych w S u k i e n n i c a c h  otwarta oodzienme od goflf.
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w S u k i e n n i o a o h  otwarta codsiennie od god*. I muszknły i kości. Uderza on dziś tem więcej, że

o  ____________  _ _ _  z • •  łkania zbiegowisk, gdyż jakkolwiek pierwsze w y-1poślubiła śmierci męża dwóch synów i | oouww> w  UU*D ” T!*“ .  _ .  |jak  Kościelecki nieznaleść wiele w malarstwie ca-Sprawy monarchii. iyUXk”̂ imr*^ świata. Kościelecki rzuca z złotej rnisy meda-
  siaj nikt już nie wie, J ia k ito  Żywiiwy:Kieriają ę , żarze bakow a 1850 r. i w pożarze Uo cent. od osoby. W niedziele od lOej do 2ej bezpłatnie. I le pamiątkowe między lud. Po za królem stoią

. . . . . .  3Praw9 g J«*oev do celów wcale Wiśnicza w r. 1863 zniszczyły całe mienie rodzinyl _  Qabinet archeologi czny uniwereytotu Ja I Opaliński i kilka innych figur. Poniżej estrady jakiś
(N iepokoje W Pradze). Oaegdaj odbył się stępywać poczęli ludzie, d ą ż ą c y jo  ceiow wtai Ostatnie lata życia spędziła zacna giel lońskiego (Collegium majus) zwiedzać można oo-Lłaga miejski trzyma rózgę przeznaczoną na to, aby

w Wiedniu zjazd posłów niemieckich w celu, jak nie czeskich i nu* *  ^ma^ona w Bochni pielęgnując swego brata Hi- Sriennie « l 12ej do lej prócz niedzU, świąt I fcryj unl- średniowiecznego obyczaju chłostać dziatwę
.......................  ̂ - "  ' ”  ' - 1 dla wbicia jej w pamięć wielkiego wypadku. DowiaaoToo 
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^ P o d p isa u i^ p u to w a n i do Rady państwa_ i P„°u | Przeciw nam J T lS r iS d
słowie sejmowi zebrali ’ ’ ” L ' L
w Pradze na Niemcach
pre*entsuci wyborów
solidarności, jaka łączy « .v u .w . -- —  . ------------  j ,  — j  r--—  -----------
razem ać wyraz oburzenia, jakie wobec tych zwłaszcza studenci czescy nie pozostali bez ohrotiy,. n Tvtns N i e m c z e  w-
S n y S h  napaści m «  Sf.n.tyao»anycb n .  t a  i .b y  p .h tauoiC  . i t a i . l a ,  kto od roku po ‘ “ r
bronnych obywateli, serca ich współziomków na-|siejszy dzień w Wiedniu i w niemieckich okolicach | s k i, _____ x     a.a v ;0ilrinm
pełnia, a które podzielać muszą .  . . -

i « » « * « ,  Ukto .  nasiej r t r o n y l ^ S o t  M ^ a S f c S n . . «  P—  lo k .™  Wolborga, .d p .

wersyteokloh.m u z ja iu  poHiuw uiouiiov.caiv.Li ^  w .«, 5 natatnieb w Pra-1 ta  m atrona w Bochni pielęgnując swego brata lii-
j, uchwalenia manifestu do ludu memiec-1Listy  zaś piszą: „Wypadki z dni osta I .„sHesro oficera z 1831 r który no no-.  IU1„ ._. . _

o w Austryi z powodu wypadków w Pradze.ldze i okolicy są dla naszyeh wrogów nową do- polita Sikor * na g bip z ’ J7 P Pau.  — D. 5 lipca dość pogodno; termometr od 17-0 ,udn z drngiego końca obrazu przechyla się Bonar
tilfer.godzinnej dyskusyi porzucono myśl ogło- godną sposobnością do poniżania narodu naszego Jłtc,wMei Okrywa żałobą dom’ państwa ios™i l  do 28‘° c - Barometr zwolna opada; o godz dgkarb; królewski, może chce wrzawę uciszyć. Po-
ia i idobngo manifestu, a natomiast uchwalono I wobec publiczności. W odezwach i artykułach ob- hny G y 7ej rano d. 6go stan jego był 743-0 millim., termo-1 iędz_ judem siedzi na białym rumaku husarz.
ępuLca rezolucyę: . |wołnją nas jako dzicz i najostrzejszych środkówj w un;wer9ytecie lwowskim w y - l - t r u  20-4 C. Wiatr zachodni. I 1  -  - - -

We czwartek d. 7 lipca: Ś. Estery król.

Wiadomości artystyczne, 
i naukowe.
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Nad szczegółami nie będziemy się zatrzymywać. 
Oceni je krytyka europejska gdy wystąpią w całej 
pełni i niewątpliwie przyzna, że są tu nowe taje
mnice, nowe odkrycia, nowe postępy w sztuce ma
lowania, że są rzeczy, których nikt przed Matejką 
tak nie malował. Zachwycają wszystkich dwaj paziowie 
trzymający płaszcz księcia Albrechta, jego zbroja

—- Wybór. I>0 Rady powiatowej Śniatyńskiej wy- ,
any został z grupy miejskiej p. Tytus N i e m c z  o w- l e a i r .     , ,  k a-

w .pkhfom ks.
i  wszyscy patryoci I Czech *Ż W k° I powodzeniem w Warszawie. Na zarzuty uczynione ^będzie pokilkoletniej przerwiew sobotę łudzi tylko oka jak owe legendowe winogrona A-

w , . ™ , . M » « . .  » » « .j  — i  t F ? ; S . r  a —  1 ■» ta - ta o w . r i,
objawy opinii publicznej, która już kilkakrotnie I łeczność, aby ile możności przyczyniła się do za-lwiada są y » -warszawie n Siedlecki I ® staranną) w odd p się można, że o wiele są piękniejsze na płótnie,

s r * " * — i , k l e  -  b j s  m u
Stwierdzamy jaskrawe przeciwieństwo stosunków! postać miasta na nowo została zaburzoną. Za I digitatoir. n. nn7T ; rokul •̂9 ” an0 afis*em przedst p I roli, są tylko przyborem, treść jest w osobach ży-

pragskich do stosunków innych krajów w któtych Jo ręczy nam już sama spokojna postawa naszego - K a ^  J* ?  Je8t to ^  „Welt- M ^ S a t r a  publiczność a w której U ych. A pod tym względem potęga mistrza jeszcze
tysiące Słowian od dawna wśród ludności memiec- ludu nn . . . .  8Woie od Pbad K% 0  też na terasie słyszeć można istne „pot- ^ na Stachowiczówna grając rolę Heleny o b u d z i ł a  się wzmogła Pędzel w jego ręku staje się dłutem
kiej spokojnie oddaje się swemu zawodowi i za- Jraycz^a o u >  ję^ków całego świata, w którem prócz n a - L  nag nadz;eję, Ż6 0d dawna upragniona amantka L  obraz wydaje s,ę być raczej wyrzeźbionym niż

t& o — 1 .— t t i W  bSŁw SŻ. «;•*'- F SJSSTSA STS
“ f S ' W « : a i i !  ™ l » W  I .p r .  wzmocnienia^ pO W . c . I - | ^ . „ ,  naraym art„ Mm, miano . icia .  „ p o w M .-1  m« e t a in m i w yp cd l. p ie c ,™  podrtó w ic lk i.fo

.  U ’  6  . f / _  I  j  i  __________________________________n . . n c « . n .  b l a m l . ' « r A T T v <  łlnrzc-1 anti-semickich brew
^ rdei, ̂  ie^ y ^ r z^ i w ^ ^t e pleni a™godnym usiło I sadnemi” sprawozdaniami i telegramami drażnićloo mają najlepszego. Rzeczywisty *“ eet5”R.“‘ w r y  . 8. -  “ i : komnozvcvi iegt gpokój klasyczny, harmonia i

A l e  aby p n . k r , o . i , c  j » n , | e , Mk ,  * * * * * *  ‘“k 4 , | p L , g. P„.7« L c n t .i„ .  -  w  ta d e i P. . t « i  . i t s .

szcza, że centralistyczne pisma i tutejsi aorespon- uzi, 8zua»ją» "‘T  o  ™łal; 7 K. y - T . ’ 7 , ......  7rtvstv do Włoch Wielki styl w oskich mistrzów
d e n c i  D i s m  w i e d e ń s k i c h  p r z e s t a n ą  klam liwem i ijprze- kich anti-semickich breweryach. Przysłali om tutaj daniu m6wiła za clcho ! połykała wyrazy. P. Żela- artysty do Włoch, wie ki sryi wio 
 J 2 i f  n l n  r rW Q  T t l  O  TT11 Ln tnaia nailenszoffo. Rzeczywisty „meeting" wiel-1 zowgkj? który przepysznie wyglądał i grał z wiel-1 wywarł tu widoczny wpływ i naznaczył ślad. °a

S U  iasionić te haniebne & 7 T 5 S ;  -  * # -  - i  •  “
dać icb beabronne o t a y  w podeirienitv i i  cne ™*o -  * * * >  ^
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Jutro przedstawioną zostanie śliczna komedya życie, ^ o h .^  wykonania naiściśIej Szy realizm w

były str aą wyzywającą. nnatru-l”  Dość"^iec było usiłowań ze strony czeskiej, a l r i t o ^ U , W odzicki, Brykczyński, Kwilecki, Włodz.1
jemy w ow?mPrpohtycznym kierunku, który cią- każdy nieuprzedzony to jedno przyznać musi, że «orkowski h .  W ^ ^ ^  > E -
gle a bez miary powstające żądania stronnictw jeżeli nawet była wina po stronie czeskiej mło-lślańscy * p . L !ko ’ k; z Księstwa
slowiańsko-narodowych podnieca i pomimo gdziein- dzieży, niewątpliwie bardzo wiele zawinili także błonowski. Czarno , . Ze świata
dziej wykonanej surowości cierpiał coraz większe przywódzcy niemieccy swym tonem w y z y w a j ą c y m ,  pam Ztemiałkowslka pi ^Jórka ?tad Sn

,  kt:__  —  ; L  tnr««nnndenci z Praffi do dzienn ików !Wiedeńskiego: ks. Trauttmansdorff z córką, Stadion,

S c ń b e g o  W a l k a  k o b i e t .
po-

Z pracowni Jana Matejki.
jęciu tchnienie ducha, myśl, wyraz, ideał. Warto 
też oglądać w pracowni przybory , któreby mogły 
kiedyś utworzyć piękne muzeum Matejki. Wiele 
przyborów i szat to zabytki stare, autentyczne, in
ne znów wykonane na żądanie artysty. Każdy przed-

----- . . - , -. . . , . , i r - v  V L  - p-no.; dń dzienników I wiedeńskiego • ks. Trauttmansdorff z córką, Stadion,! Niemasz większej pokusy i większej rozkoszy, I miot malowany z natury a każda figura we-
p ib;rzania przeciw Niemcom l memieckości. a najwięcej kor®8P °^® °C. . g dne a za Plam Bourgóing Salm Mayer poseł austr. w Wa- jak módz patrzeć na proces genezy stopniowego dług żywych modelów i każdy ruch sprawdzony 

Ludność niemiecka Austryi w poczuciu swem centralistycznych, którzy^istotaie p r a w i e  a za I ’ R Lanbe Sonnen- rozwoju arcydzieł, jak módz śledzić różne study* anatomicznie. Ale wszystko przetopione w twórczo-
prawnem obrażona i w najświętszych swychi uczu- wsze hłambwe przesy a i on thaMEŁobert itd. Słowem, dużo znanych nazwisk. Jest I twórczości geniusza. Wszelako owe częste i groma- ści artysty. Zatarte nawet podobieństwo typów, któ-
ioCQ dc śnięta, oczekuje z całą uwagą l niewtru-1 w telegramach. „wwawólnlfliarem Lwi* minister holenderski bar Van der Meum z bar-1 dne pielgrzymki po pracowniach wielkich malarzy |r e  pozowały. Autor żywych twarzy uzył tylko, aby

szonem postanowieniem stanowczego zwrotu doi Wiener Abendpost  ̂nazywa szczegół niejszem były numste ńrdeha Karlsbadu iestlbvwaia nadużyciem. Autor potrzebuje być sam na I na nich wyryć swoje myśli. Można stać godziny
zeuia stosunków, przez które Niemcy w krâ  ̂ twierdzenie niektórych d z i e n n i ^n LS c z n y c h  kobiet wielkiego i małego, ca- sam ze swojem dziełem, okrzyki entuzjazmu jak przed- całe w zadumie przed tym niedokończonem płót-

aaia r .rodowego i których niemożność pogodzę-1 zabezpieczenia luanosci niemiecuiej. u e z c u u ™  . ,0go . p o . ™ -  ^  , —{̂ dy t<jn gpok6j niezbędny do mo. się na zawgze w pamięć.
•a z warunkami uporządkowanego ustroju p a ń - 1 cko-czescy posłowie zamierzająw chara e P .  y .  . I a_ ^ n nv_„n„a doniero sie za-lnologu miedzy artystą a postaciami jakie tworzy. I Obok niedokończonego dzie
iwowego ostatnie wypadki ponownie okazały. Istawicieli ludu określić stanowisko, jakiet ’ . L °  nlJ DI® 7 .  zawBJ[ dla Polaków uprzejmego 1 Przytem 1 wrażenie, jakie wzbudza niedokończone I mnikiem wiekopomnym, spos

Rezolncya powyższa rażącą zawiera nieprawdę, I należy wobec ekscesów, lub jeśli idzie I Vnlitik Puffkego Rygiera i innych przy-1 dzieło, bywa niekiedy zwodniczem; mamy tn dopie-1 Matejki dwa szkice, pierwsze pomysły do obrazów
pom-rwa ze strony czeskiej liczne czyniono za-1 o polityczną demonstracyę , nikt nte q , wio po-lwódzców czeskich nie było. Poznałem tylko Jerzab-1 ro główne kontury, zatrzymujemy się przed posta- „Z odsieczy W iednia“. Jeden z nich przedstawia 
bi v-’i aby wszelkim wybrykom kres położyć, z któ-1 im z tego zar*utu. Jednak_ e po po 1 pisarza dramatycznego cze- ciami więcej wykońezonemi, ztąd bierzemy często Jana Sobieskiego, gdy w zamięszaniu bitwy ścina
rejkolwiek pochodziłyby strony. Pomijając ,uż winniby PradzJ w za- skiLo j j S  między nimi senator P o- jeden epizod za główny plan akcyi, wrażenie to nam klingą karabeli głowę Turkowi, wyrywa m„ sztan-
odezwę burmistrza m. Pragi, o której na mnem suwaniu im, jakoby zebrah się w Pradze w za skiego. B cyan  mało. mię y Lzostaje i gdy zobaczymy dzieło skończone, mąci dar z ręki, drugi przedstawia scenę, gdy król po
miejscu wspominaliśmy, przypominamy, że jeszcze miarze zabezpieczenia Niemców. Rząd nie zapo- I o we o w. w w)ft Bad z całości. zwycięstwie, na koniu W. Wezyra oddaje sztandar
d. 30 zerwca zebrali się pod przewodnictwem I mmał ani chwili o ciążącym nrerwró-1 dnin W*d* T b  "m aresztowano przybyłego z Nie I Więc z nieśmiałością skorzystaliśmy z uprzejme-1 i listy rycerzowi, który ma spieszyć w poselstwie
rektora wszyscy członkowie senatu akademickiego Spokój w Pradze zosta i L L  s l i z e  a d S  naszego dyrektora szkoły sztuk pię- do Rzymu z dobrą nowiną, że Bóg użyczył zwy-
eelem naradzenia się nad środkami mającemi za- eony, wszelką przeto interwencyę na rzecz ludno- !^ !!^ W czn ek n o w In il b r a h Uwiedzenia jego pracowni, gdzie w połowie cięstwa i krzyż wznosi się po nad księżycem,
oobiedz iuormalnym stisuukom na pragskim uni-lści  niemieckiej w Pradze uwa a na y P. l  0 ni _jfn)j ^yedju„ doniesienia z D u-1 ukończony olśniewa wzrok „Hołd pruski". Ale po-j "Wolimy tę drugą chwilę, bo tu zwycięstwo po-
worfrrteciu. Na kilkogodzinnej konfereneyi po-|żmoną i niewłaściwą. Interwencya taka zresztą! Trzęsienie e • ? «,d«inłe lOeilknsa bvła za silną i dziś oprzeć się jej nie może-ljęte duchowo, a tam walka materyalna.
,rieto n vstępujące uchwały: 1) zawiesićj  tymcza-lokazałaby się była zu p rfn ie^ m e^ sta r^ j^ . lbro^il^^*asrfo tim w d. ISImy a iy  nie ^ w L ^ "   ̂ nL aw em , za parę mie-| Szkice są wróżbą przyszłych dzieł, ale są i inne
sowo wszystkie odczyty, 2) wnieść podanie dolferencya niemiecko-czeskich deputowanych ™ *na|m. 28 zrana M ^ e  aliste ą , | gi7’ P7 ,gka będz;e bogatszą o jedno arcydzieło, prace mistrza, co są zadatkiem przyszłości. Matejko
ministerstwa oświecenia o zezwolenie na natych- na sobie cecbę stosunkowo L K l ^ ^ T ^ t a S l n S Ł i  «?orbonUV. Uniwersytet pary- co Lzniesie po świecie fakt historyczny, zapomnia w swej Meieterschuli ma pięciu wyborowych ucz-

zamknięcie kursu letniego, tembardziej, Ikojną, a praskie dzienni d*iennihil w *ada 'A * •«»vrh i naisławnieiszych za-lny przez Europę a choć smutnych dla nas następstw, I ni ów, których początkujące talenta wiele rokują.. V *  r. “!! & SSL .Z t S b  l?”  — 1 • — —  *-----   - ......   -miastowe
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N . p .aśuiejjzego Pana z wiernem przedstawieniem I |# pftn:La  I 7Rf1PRniCZn3 Pary4 ma przyjąć na S’ebie poiowę tej sumy, w ou | ” Ł”m ^"“ ‘^ ^ ^ K r a k o ^ k im  przed Zygmuntem 1 nią obraz p. Herncisza z Meisterschuli Matejki
obecnych s Ł ó w .  O uchwałach zapadłych za- KPOłllKa fTlłBjSCOWa I Z a g r a illC Z n a . I wchodzi dostarczenie gruntów za 3,500,000 fr., 51 ̂ ™  klLza^H adal p r z T i^  hołdowniczą w swo-1 przedstawiający piękną cygankę, która za czary zo

bezzwłocznie rektor miejscowy dyrekcyęj K w r t z łw  e Hpew |  M r t e K l t a a . % t a l ^ e k i  w r . - | i «  T l y e b  J S L t S T * .  5

7<araz też po tej konfereneyi ukazało się na 
czarnej ablicy uniwerByteta następujące obwie-1 nami, która krótko trwała

V  Na mocy uchwały senatu akademickie-1 — W grobach królewsaicu »o . .» " « »  i^ . murj . -
uw iesza się odczyty aż do wydania nowego prawioną będzie jutro dnia 7go b. m. o 9•/, zrana 500 fr. na budowę, a gdy ten wyraził zdziwienie, przeniesiony ta  płótno^ zagmatwanegogo zawiesza V ' msza żałobna za duszę króla Zygmunta Augusta. że muzułmanin składa ofiarę na kościół chrześciań- symbolicznego, tendenepnego, g go ------- ---------

— Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się jutro „ki, rzekł Mustafa: „Wszystkie religie dążą rozmai- niejasnego: to nagi fakt, biją y ty, a' T r * e o l  z j a z d  l e k a r z y  1 p r z y r o d n i k ó w
: /  m eV. Randa, Kwiczała i Hausmann, wy-10 godz. 5ej po południu. Na porządku dziennym o- temi droganń do tego samego celu, to jest pozna- ły dla każdego. iar6w c0 bitwa pod Grunwał- p o l s k i c h  w  K r a k o w i e

n w ieniu wszystkich czeskich profesorów i I prócz przedmiotów mniejszego znaczenia, jest spra-1 nia i czci najwyższej w oty_ • " ® gi^wsLscT^ I i tniżT wysokości Układ i plan nie przypomi-l Wydział gospodarczy uchwalił następujący pro-

— niozona manomeTamna. rose , tureca. w ™  .u, , d_.gie:gzvcb Cesarzów niemie- w loqqiecie starego ratusza Krakowskiego i
Dziś około godziny 4ej powstała burza z pióru- ryżu Mustafa Ben-Izmael. ^ d z a ł  świeżo budujący _JZ t®?! w najściślejszem i wiele" charakteru miejscowego, ma wyborne trpy

. . . .  . _ i— i- i gl_ Jcościół na przedmieściu Montmartre. Kapłanowi Ickich. Obraz jest historyczny  ̂ . I , . v m r  i„i, „ „ ...u  TVt t T
-  -  ■ • prowadzał, wręczył jako ofiarę! najwyższem tego słowa znaczeniu, z kronik żywcem mieiskie i ludowo z końca XVTT lub początku XVTTI

H \  . •» I ,._•_____r -Ml—  Uie ma żadnego dodatku 1 wieku.

Ś r o d a  20 l i p c a :  Wieczorem zgromadzenie
strzeleckim celem wza-

/> •! ywszy, że gorszące zajścia w tym nawet I drzwiach zamkniętych zaś: obsadzenie posady Ieka-1 — Towarzystwo Polskie w Kalifornii wystoso-lna ż dwie części jaic Unia i Bate-1 Ś r o d a  uu 111» v: n . w
razie, gdyby byty natury obronnej, mogłyby rza miej8kieg0, dwóch komisarzy obwodowych k a-L a ło  do prezesa Tzby deputowanych Dra Smolki na- li się b o w iem , Upadek Polski i K a z a n i e  się towarzyskie w ogrodzie
W swyeh częst ifcroć nieprzewidzianych skutkacc gyera miejskiego, adjunkta konceptowego i sekwe- stępujący adres: tyjam na poooii wyższe, niż w poprzednich obra- iemnego zapoznania się.
zaniepoh ■ ć publiczność, zaszkodzić słusznej spra- Batora miejskiego. S»n Francisco 22 maja 1881. Skargi. Figury nieco wy ^ p o p r z e d n i c h  obra jemnego^ ̂  ^  1 j p ĉ a . 0  sodzinie , 0  otwarcie

a, u czeskiego i n a r a z i ć ^  ~  W l o d i i m i e r z ^ m m j b ^ | d o  przewojniczącego^Tzby,^ I złudze^e o k a  w^wołane niezmierną figur plastycz- Zjazdu i pierwszo posiedzenie publiczne w Sali

P. Adam ^  ,„ .„ - 1  ^  f f i Z J S & s d S i S f i S S Ł . - .  2 J * 1*  4 - * * - •najnsilniej
_______ naszej sprawy, śledzimy pilnie wypadki dodatnio o a - |r o a z iw u u r » » » - - - -  - r““ ------- T," I w ieczorem  teatr.

-  Dr Jonatan W arschaner, członek zwyczajny| działywające na korzyśó narodowości naszej, pomię-1a nie wzdłuż. J l l I  P i ą t e k  22 l i p e a :  O 9 rano posiedzenia sek-

,  ___  my niżej podpisani w porozumieniu __________
sniiymi profesorami i docentami czeskimi wszyst-1 skiego, przybył wczoraj do Krakowa. 

vch s-udentów czeskich, aby nie pozwalając się — Dr Jonatan Warschaner, członea zwyczajny. a»a<yw»jąoe na w y «j> C"“;v I“ TT  nlioT Braokiei i estradv wvstawioneil P i ą t e k  2 2  n p e a :  _
5 postępowaniem kilku zapaleńców, urn- Stowarzyszenia ku niesieniu pomocy ubogim uczniom dzy któremi wyniesienie Twoje, Szanowny Panie, ISnkmnnic o "Woiciecha Scbodv eJtradv no- cyjne. Po południu wyjazd do salin w Wieliczce,

b-;. ^ a id  kich ekscesów 1 utrzymali powodowan Lzkół ludowych krakowskich, złożył na ręce Dra L a  przewodniczącego parlamentu państwowego1 Au- ku h®ściołc1 ^  ^  oddziela.-a „jfiwną L L ę  S o b o t a  23 l i p c a :  Rano zwiedzanie szpit.l- i
uczncci. iście patryotyesnem przepisany prawemlZolla jako przewodniczącego tego Stowarzyszenia I stryackiego w obecnej chwili uważamy za fakt wa-1 krytej cze , , . ^  .. . , , *1— — 1 L
poSądeb akademicki. Solidarnemu współdzmłamu 11 0 0  złr., przeznaczając całą kwotę dla funduszu że-1 żnej doniosłości. ’ I hołdu od pierwszego planu obrazu; poniżej estrady
'.„nezyiivM i uczniów poniedzie się niezawodnie|laznego Stowarzyszenia. Czyn ten szlachetny zasłu-| Działalność Twoja pamiętnych lat 1848 i 1 ®̂ ® Ihdlka figur ludowy stanowi jakby wstęp i J  

™ i burzone umysły, odnowić i wzmocnić Luje na tem większe uznanie, iż Stowarzyszenie we- jako przewodniczącego tegożsamego ciała, zostawiła naturalną °.bra* ,, ii,™ę’ kt®rst u 
, v..* dotychczasowe dobre między studentami dług statutu przychodzi w pomoc tylko ubogim dzie- po sobie*chlubną pamięć; Twego nieskazitelnego cha- ka Sukienmc, a.daiej na tle pogodnego nieba wi

wyznania ohrześciańskiego, a Dr Warschaner I rakteru, umiarkowania i cywilnej odwagi, jednając I że Maryac 10 . _
jakwiadomo, izralitą. Ci serca nietylko pomiędzy swoimi, ale poważanie W ten sposób główna scena odbywająca się na
J _    7 -w9 -r» t  TTT n  • n  .  « -Om L i _______________A.____ J m A  I f iB t  O K O lO n fl 7!

obu narodowości stosunki." , iciom
Tegoż samego dnia z j a w i ł a  s i ę  d e p u t a - | j e s i  „— ----------- , . .

c y a  „Czesky akademicky spolek" u rektora Kre-J — Staniątki 4go lipca. (K. P.) W dniu 2 i 3
■oer* ( złożyła uroczyste zapewnienie, że w eksce jb m. odbył się popis w tutejszej siedmioklasowej
i.'ich w Kuchelbad nie brali udziału członkowie I szkole żeńskiej, w której udzielają nauk wyłącznie
tego stowarzyszenia. I same zakonnice pod kierownictwem świeckiego1 księ-

.i",o'acya uchwalona w Wiedniu zarzuca nadto I ba będą. ego zurazem (katechetąli nauczycmlem
 —  A / l n o  nr*  n n a o b i m  A a  n i a  i r a n K i l i  4 o «  I  T> . - * -  - - * .  L  I - __12 A  m  J  „ 1  . . r a n  M i n t i A W I A l A  Xorzywódcom czeskim, że nie zrobili ża-l pisowi oecn byli dwaj'delegaci, mianowicie X.

i cześć u obcych. Po upływie lat przeszło trzydzie- estradzie jest okoloną z dołu grupą ludową, z bo- 
stu to niezatarte zaufanie i szacunek powołuje Cię ku rycerzem na koniu, u góry szczytami bu ow 1 
nanowo do tejsamej godności, a my witamy wybór i pięknem niebem po nad makatami estrady 
Twój jako pomyślną wróżbę dla naszej przyszłości, W  dwóch rogach obrazu*Kościelecki 1 Bonar łączą 
przesyłając Ci najszczersze życzenia, abyś wytrwał akcyę środkową z grupami u dołu. 
na tem zaszczytnem stanowisku ku sławie imienia' Oryginalny ten rozkład obrazu niezmiernie przy

zbiorów naukowych. O godzinie 11 drugie publi
czne posiedzenie w Sali Ratuszowej. O godzinie 
4 posiedzenia sekcjjne. Wieczorem wspólna ko-
lacya.

N i e d z i e l a  24 l i p c a :  Przed południem zwie
dzanie osobliwości miasta. Po południu wycieczka 
wspólna w okolice Krakowa.

P o n i e d z i a ł 0 h 25 l i p c a :  Rsno o godzinie 9 
posiedzenia sekcyjne. Po południu o godzinę 5 
trzecie posiedzenie publiczne i zamknięcie Zjazdu.

Komisya kwaterunkowa, z członków Wydziału 
gospodarczego wydzielona, robi skrzętne starania,



»by kolegom  przybywającym  na Zjazd, wyszukać  
m ieszkan ia , o które w  K rakowie w  lecie nie ła 
two, bądź bezpłatnie, bądź za jak  najm niejszą o- 
płatą. KomiBya ta prosi o w czesne zgłaszan ie się  
członków i uczestników , pragnących korzystać 
z jej pośrednictwa, przy czem w ym ienić należy  
ilość osób, które wspólnie pomieszczonem i być 
mogą.

Również pożądanem jest, aby członkowie, któ
rzy zamierzają w ziąść udziuł w  wspólnej kolacyi 
trzeciego dnia Zjazdu, zawiadom ili o tym zamia
rze W ydział gospodarczy lub osoby, od kt ry 
karty legitym acyjne odbierają. W ysokość w 
za bolacyę później będzie oznaczona. yn8ndR

D yrekcya kolei północnej zwykłej
zniżyła cenę jazdy n a sw o je j  kolei ^  owiednie_

mi Kartami się  wy * a7£  d dr. W ierzbicki, wraz 
la i  będzie Podskarb, Z *zdU )ck nnl któ ko.

r e j f X - » r r TK ^ »  r ń *  - 7 P . d ^
Inne dvrekcye kolei nie odpowiedziały dotąd na 
w niesione podania o zniżenie ceny J“zdy.

Jak już donieśliśm y, w  czasie Ziazdu wychodzić 
berizie 'D ziennik TTI-go Z ja zd u  lekarzy i przyro
dników p o lsk ich , w którym podawane będą pro
tokóły posiedzeń ogólnych i sekcyjnych, w ykłady  
miane na posiedzeniach ogólnych, treść wykładów  
w sekcyacb, k ron ik a , jak w ogóle wiadomości od 
noszące się  do Zjazdu i W ystaw y przyrodniczo- 
lekarskiej itd. Inseraty w szelk iego rodzaju przyj
mują się  po cenią 8 cent. za wiersz drobnym dru
kiem lub za m iejsce tegoż. Dziennik ten otrzymy
wać będą członkow ie Zjazdu b ezp łatn ie; zaś dla 
w szelkich innych osób w ynosi prenumerata za  
numerów dziennika 1 złr. 50 cent. Inseraty oraz 
prenumeratę przyjmuje Administracya Przeglą u 
Lekarskiego , oraz Ajencya ogłoszeń pod rmą 
Rajchmanu i Frendler w W arszawie.

Kraków 28 czerwca 1881.
Przewodniczący Wydziału gosp. III Z jazdu.

Prezes Tow. lok. krak., docent dr. H. Jordan .
Dr. J a n  Rosner, Prof. dr. E. Janczew ski.

Sekretarz.

Pielgrzymka słowiańska do Rzymu.
O uroczystem przyjęciu wszystkich pielgrzymów 

słowiańskich, które się wczoraj odbyło, otrzymu
jemy telegramy biura korespondencyjnego, oraz 
telegramy naszego sprawozdawcy. Z zestawienia 
tych doniesień okazuje się, że całą pielgrzymkę 
przedstawiał Ojcu Sam  kardynał prymas Ledó- 
chowski, jak nam wczoraj telegrafowano, a imię 
niem wszystkich deputacyj przemawiał biskup 
Strossmayer.

R z y m  6 lipca ( telegram biura koresponden
cyjnego). P /zyjęcie pielgrzym ów słow iańskich  
w górnem atrium bazvliki trwało wczoraj od po
łudnia do godz. 4 aj. W ogóle znajdowało się  1400  
osób do plem ienia słow iańskiego należących i 
z  głów nych rodzin pochodzących, w ielka lictba  
kardynałów była obecną tudzież 37 biskup % i 
prałatów. Ojciec Sty zdaw ał się  być bardzo znu
żony w  skutku gorąca. B i s k u p  Strossm ayer od
czytał adres łac iń sk i, rozbierający apostolstwo  
SS. C yrjlla  i Metodego ze stanow iska religijnego, 
naukowego i narodowego i chlubi s ię ,  że stoi 
w Rzym ie na czele licznego poczetu pielgrzym ów, 
czerpiąc stąd nadzieję rychłego powrotu schizma- 
tyków  na łono kościoła. Papież odpowiedział po 
łacinie. Mowa jego była bardzo oględną, w yłącznie  
zam ykała się  w  ramach spraw koś ńelaych. Mowę 
tę  przyjęto okrzykam i trzechkrotnemi w  różnych  
językach słow iańskich. , • -

Wczoraj rano obchodzono w Wiedniu dzień SS. 
Cyrylla i Metodego nabożeństwem w Kościele Zmar
twychwstańców „Maria am Gastade.“ Mnóctwo 
wiernych należących do narodowości słowiańskich, 
było na tem nabożeństwie. W niedzielę odbędzie 
się również na tę inteneyę nabożeństwo w tymże 
kościele i będą misme kazania niemieckie i cze
skie.

R z y m  6 lipca. (Telegram, naszego sprawo
zdawcy). Posłuchanie odbyło s ię  w w.eIaiej sali 
po nad górnym portykiem facyaty śgo Piotra, z ą 
ogłaszane bywa błogosław ieństw o u rU  et orbt. 
Papież przybył niesiony na sedia gesta tona. B - 
s k u p  Stfossm lyer w ygłosił wspaniałą ™ w ę  w  i- 
mieniu w szystkich Słowian, zapewniając o niewzru
szonej wierności dla K ościoła rzym s lego i ** 
czył słow y: ubi Petrus ibi ecclesia. D w a tysiące  
pielgrzym ów powtórzyło te słow a jednym <chórem. 
Ojciec śty w stał z tron u , w yraził gorącą  
zt»d dla Kościoła rzym skiego i dla S ieb ie i mówił 
dalej po ła c in ie : „Pocieszył nas B óg waszom przy
byciem , od początku bowiem N aszego papios 
widząc Kościół u pobliskich narodów z rozmaitych
 J . 1 L . 5 „r*Adat:aWiaiaCV W1

r eC y\ n ; ^ e r e c y w i l i z a c y i  słowi.ń8kiej i uczy 
lecz r0*P c ,^dów niepokonaną tarczę przeciw n ł- 
f 1 1 niekTeł od brzegów morza Adryity- 
S r o  aż po za Nowogrod. Życie obu tych pa
tronów ich śmierć, symbol jedności świata sło
wiańskiego z Kościołem, jest obrazem tego, czem 
by<; winna ich historya, ich cywilizacya. Ludy sło
wiańskie powołane są do wielkich przeznaczeń 
po przywróceniu państwom wiary i zgody. Nastą 
piło błogosławieństwo apostolskie. Mowa trwała 
trzy kwadranse. Pielgrzymi zbliżali się w porządku 
alfabetycznym narodowości, składając swoje adre
sy, Polacy przez księcia Sapiehę i Kazimierza 
Chłapowskiego. W styscy bez wyjątku przypuszczę 
ni byli do ucałowania nogi Ojca S. Papież bar
dzo wzruszony, mówił prawie z każdym. Zapał 
był powszechny. Wieczorem przyjęcie Słowian u 
ks. Sapiehy. Dziś o godzinie 10 odbędzie się ś. 
Akademia. Wieczorem obiad u sekretarza stanu 
kardynała Jacobiniego.

Rzymska Aurora  wita naszych pielgrzymów 
artykułem p. t. Chi viene dal Papa. Podamy go 
jutro w całej osnowie. N. fr . Presse wiedeńska 
zapuszcza się w obszerne rozprawy na temat śś. 
Cyrylla i Metodego oraz pielgrzymki słowiańskiej, 
i porusza obce sobie sprawy teologiczne. Organ 
ten niedowierza ortodoxyi dwóch Apostołów Sło
wiańskich, podejrzywa wszystkich, X. Strossma- 
jera o dążenia rewolucyjne i federacyjne w ko
ściele, fendałów zaś i klerykałów słowiańskich, o 
życzenia, aby Cesarz Austryi stał się łacińskim 
carem. N. fr . Presse staje w obronie nietylko 
centralizacyi politycznej, ale także centralizacyi 
w kościele — tego się po niej nie spodziewaliśmy. 
W każdym razie zajęcie się dzienników niemieckich 
pielgrzymką słowiańską dowodzi jej ważności i
znaczenia. .

Kuryer Poznański wyszedł wczoraj w świąte 
cznej szacie; umieścił wizerunek Leona X III oraz 
śś. Cyryla i Metodego; nadto wiersz na dzień 
pierwszego święta tych dwóch apostołów.

Gospodarstwo handel i przemysł.
Gorlice 4go lipca.

Niezwykły od pewnogo czasu ruch między przed
siębiorcami naftowymi w tej okolicy, o ile z jednej 
strony jest następstwem niebardzo pomyślnych kon- 
stelacyj zewnętrznych, mianowicie grożącej konku- 
rencyi ze wschodu i zachodu, o tyle z drugiej dowo
dzi większej dbałości o wewnętrzne uporządkowanie 
wszystkich działów pracy, jakie górnictwo naftowe 
obejmuje. Ruch ten zainteresował, bądź co bądź, 
większą liczbę ludzi, którzy szeregi pracowników 
wzmocnili, a od współudziału których tylko dobrych 
skutków spodziewać się można. To szczere zainte
resowanie się o ile oddziaływa na wewnętrzny u- 
strój górnictwa naftowego, o ty le na zewnątrz jest 
bez zaprzeczenia dowodem ogólnego ekonomiczne
go rozwoju w kraju, który aż do przesady nazwa
no rolniczym, z zaniedbaniem wszelkich innych źró
deł publicznego bogactwa. Dziś, na szczęście nasze 
wiele z tych braków pod wpływem długich i smu
tnych doświadczeń znika, i mamy nadzieję, że tak 
jak w kierunku górnictwa i przemysłu naftowego, 
w wielu innych gałęziach pracy spotykać będziemy 
ludzi dotąd od niej stroniących, bo przyzwyczajo
nych i wierzących z dziada pradziada tylko w je 
dną jedyną siłę ekonomiczną kraju, to jest w rolę. 
Dziś widzimy, że zwolna, chociaż nieraz, że tak po
wiem, po omacku wstępuje się na inne drogi, k tó
re z widomym rezultatem dla pożytku publicznego 
wyzyskiwać można, a które w najwyższym stopniu 
i na rozwój rolnictwa wpływać mogą i muszą.

Za jeden z takich objawów pracy uważać należy 
nasze naftowe górnictwo, które jak do niedawna, 
zostawione było na łup ludzi wypartych własną wi
ną lub nieszczęśliwym zbiegiem okoliczności z wszyst
kich innych stanow isk; ztąd pochodziła zupełna nie
możność zorganizowania tych żywiołów i nadania 
im jednolitego kierunku. O tę niesforność rozbijały 
się zawsze wszelkie usiłowania ludzi dobrej woli, 

k tórym  ręce  w pracy opadały.
Owocom jednak  tych usiłowań było właśnie lo -

 • • ___ „.rtnmnaln Tlfll flOWfl-

C Z A S  » C gW artkn  7 L ip ca  1881 ,

T e wszystkie kwestye były od kilkunastu miesię
cy przedmiotem bardzo troskliwej pracy różnych an
kiet, komisyj i komitetów, bądź to przez rządI i w y
dział krajowy powołanych, bądź przez samo Towa
rzystwo dla opieki i rozwoju przemysłu naftowego 
wybranych. Kilka nadzwyczajnych zgromadzeń człon
ków tego  Towarzystwa, szczególniej zaś zgroma że
nią z 14-go maja i 9-go czerwca b. r. zajęły się 
uchwaleniem różnych operatów, między niemi zmia
ny statutów, tak dla samego centralnego Towa
rzystwa z siedzibą w Gorlicach, jeko też ułożeniem  
nowych dla jego oddziałów mogących powstać 
w tych okolicach, gdzie zajdzie tego potrzeba. ^

Musimy więc wyrazić pewną otuchę a nawet^ i 
przekonanie, że odtąd organizacya ta wywiej się 
rozwinie i dowody namacalne niedługo zobaczymy. 
Między nowymi pracownikami spotykamy ludzi, któ
rzy już na innem polu wypróbowali swe siły, a 
w szeregach członków widzimy znaczny zastęp _ a- 
kich, którzy weszli na tę drogę z postanowieniom 
pracowania stale, z pewną znajomością rzeczy i za
sobem kapitału, a więc też i trwalszyoh skutków 
tej pracy oczekiwać nam wolno.

Zreformowane Towarzystwo polegać może na su- 
miennem pojmowaniu obowiązków przez Wydział, a 
W ydział będzie miał w członkach szczere poparcie 
i silną podstawę do spełnienia swego zadania.

N ie tracimy też wiary i w to, że jak wielu in
nym reprezentacyom przemysłu i rolnictwa, tak tej 
jako najmłodszej ani rząd, ani kraj nie odmówi
swej pomocy.

Przewodnictwo w W ydziale Towarzystwa pow ie
rzono w ręce zdrowe, energiczno i co ważniejsza, 
cieszące się ogólnem uznaniem ; w skład W ydziału 
weszli ludzie, którzy długoletnią praktyką zdobyli 
sobie znaczny zasób wiedzy i doświadczenia, które 
chętnie złożą zapewne na usługi Towarzystwa. N o
wy W ydział zaraz na pierwszem posiedzeniu powo
łał na sekretarza swego jednego ze zdolnych gór
ników i  od Igo  września b. r. urządzi stałe swe 
bióro w Gorlicach, do którego zgłaszać się mogą  
wszyscy, którzy pragną rozwinąć działalność na po
lu górnictwa i przemysłu naftowego.

W szystko to daje pewną nadzieję, *« 
czna praca na większe rozmiary, praca po na 
i trwała rozpoczęła się w naszym krftlu w 7  
kierunkach, które naturą rzeczy i 
są w skazane; śmielej też w przyszłość patrzeć mo
żemy. _________ _

W i e d e ń  4 lipca. . . . . . .
Na dzisiejszy targ przypędzono wołów gań yj

i 1086? w ^ e - k l c h  W M . Z t Z  w ,
407, na środę zameldowanych z kontuma y ,

Galicyjskie płacono lekkie 51 do 53 z lr .,c iężkie 
do 53, 54 złr.; jedna partya 080bliwszych 54 /9 zir., 
węgierskie 50 do 53, 54 złr.; osobliwsze 55 do 5b /,
złr.; niemieckie 54 do 56 złr. *

Targ był pomimo mniejszego spędu mdły; jeuu» 
kowoż wszystko sprzedano.

J .  Krzusztofowicz, W . Amirowicz & K. Schels 
Cafi Stierbdck.

Ostatnie wiadomości.
Niemieckie dzienniki pragskie, które ogłosiły 

manifest posłów wiernokonstytucyjnych do Niem
ców czeskich, skonfiskowane zostały.

M ilitdr Zeitung omawiając wypadki pragskie 
mówi, że Następca tronu prawdopodobnie nie uzna 
za stoBowne dłużej zamieszkać w mieście, w któ- 
rem takie dzieją się nadużycia uliczne. Była mowa 
o tem , aby Następca tronu objął naczelne do 
wództwo w Pradze; teraz kombinacya ta nie przyj
dzie już do skutku. Prawdopodobnem jest, że po 
mającym nastąpić niebawem wyjeździć, Następca 
tronu me wróci ju t  w tale do Pragi, lecz obejmie 
większe dowództwo na Węgrzech. Oczywiście Wę
grzy cieszą się już niezmiernie z tej wieści, po
danej przez M ilitar Zeitung.

Telegramy zbożowe Gazety Lwowskiej 
z dnia 4go lipca. —  W i e d e ń :  paaeniea 12-25 do 
12 50 ab.; żyto od 10-50 do 11*—  ab.; jęczmień
0*  do 0*— zlr.; kukurudza od złr. 0-—• de O’—
złr.; owies od złr. 0-—  do 0*— d r.; — okowita 
py. 10,000 liter procent od 34*50 do 84*75 rir. 
B u d a - P e a z t :  pszeniea 75 kilogr. (na jesień-) od 
10-77 do 11*—  a b .; rzepak (sier-wrze.) od 1225
do   rir. _  B e r l i n ;  pszenica żółta 209-75
gyto _ —  rfr.; spirytus loco 57-50; olej rsepako
wy 52-80złr. — S z c z e o i n :  pszenica: — •-------- * -
d r.; rzepik (jesień.) dr -  P a r y * - , mąki
159 kilogram. 65-50 zb .; olej rzepakowy 75-75 
dr ; spirytus — aSr. — W r o c ł a w :  psaeniea 

dr.; żyto — ab. ;  owies — —• ab.; spi
rytus —•—  ab .; kukurudza — ab. :  K o l o n i a  
pszeniea — *—  ab.

Koszta transportu aa 100 kilo zboża wynoszą 
a Krakowa do Wiednia 1 dr. 8 cent., a Krakowa 
do Wrooławiń 1 markę 48 fenigów, ze Lwowa do 
Krakowa 96 eentćw.

W Pradze nie ponowiły się pożałowania i po
tępienia godne rozruchy, ustały ono nawet w dzien
nikach wiedeńskich, ale w ich szpaltach przemie
niły się w rekryminacye, polemikę, manifesta i 
zaczepki przeciw rządowi i Czechom. Z powodu 
irzytoczonej przez nas wczoraj wzmianki niewąt 
>liwie dziwnej z Pol. Corr. o Namiestniku Czech 
>ar. Weberze, poczęła krążyć wieść o jego dy- 

misyi. Czeskie dzienniki zaprzeczają jej. Politik 
zaś donosi, że Senat Akademicki pragski naganił 
profesorów czeskich za odezwę wydaną do stu 
dentów narodowości czeskiej.

Zgromadzenie posłów niemieckich w Pradze u 
chwaliło dopiero onegdaj wieczór manifest do ludu 
niemieckiego, który ogłosiły zaraz dzienniki tam
tejsze, lecz zostały skonfiskowane; dzienniki wie
deńskie były ju t  wczoraj rano w posiadaniu do
słownej tego manifestu osnowy, lecz albo zostały 
skonfiskowane, albo wiedząc o losie dzienników 
iragskich wstrzymały się z ogłoszeniem. Presse 
Uje manifest ten z opuszczeniem ustępów, za 
ttóre według jej zdania nastąpiła konfiskata. Z tego 

co pozostało widać, iż jest to elaborat pełen wy
krzykników, przesady i deklamacyi.

Telegramy własne „Czasu.*

A r t y k u ł y  w  d z i a l e  „MTa-
w arzystwo dla rozwoju i o p i e k i  przemysłu naftowe-J -  £ a n e ** n | e  p o C f l O d Z ą  0 * 1  R e 
go w Galicyi, które wszelako dla krótkości czasu,j 
a może i skutkiem swego poniekąd wadliwego u- ( I j l K C y T .  
stroju, nie mogło dotąd działaćjjdpowiedmo. Poku-bLI UJ U, D “ * t i,#  ■
siliśmy się też o reorganizacyę Towarzystwa, które
go zadaniem będzie objąć wszystkie siły rozrzucone 
po kraju i nietylko na zewnątrz^

N A D E S Ł A N E . (1746)

przyczyn ciężko dotknięty * fen la” nareszcie i zbytu produktów,
dok zbytniej goryczy, zwracaliśmy wzrok Nasz ku ja  n»r

. — j   . . , Loterya państwowa. —  Obie główne wygrane
teczn ietę p r a c ę ,  ale pomagać jej n a  wewnątrz przez . 1 0 0 0 0 r fr >  tudzież w iele pobocznych w y-
wspólne popieranie się i solidarność w orgamz acyi ’ , 1(K)0 j 40o  zb . złotej renty i k d. wy-

zajemnych stosunków przedsiębiorcy do właścicie- 5 /  zogtały  na losy w ydane przez kantor
la ziemi, do robotnika, do władz miejscowych i kra- we * administraoyl pism a „Merkur" w  W iedniu  
jowycb, jako też w użyciu środków do poszukiwań,

___i — Z -U.rfn r»*A<1nlrf Am

Wl
wza

W i e d e ń  6 lipca. Fremdenblatt p isze : Dnia 7 
m. rozpocznie się w Jaśle rewizya wytycznćj 

tolei żolaznćj transwersalnej na przestrzeni Gry- 
>ów-Zagórze. Ze strony naczelnój inspekcyi wy

znaczonym jest radzca rządowy D o s t a ł  i in 
spektor J ę c z m i e n i o w s k i .  Idzie tu szczegól- 
nićj o to, czy wytyczna przez Duklę albo Jasło 
ma być prowadzoną. D. 13 b. m. przedsięwziętą 
lędzie rewizya wytycznćj z Żywca do Nowego Są

cza i z Żywca do Czaczy. Na trzecią przestrzeń 
kolei ustaje rewizya wytycznćj, gdyż przyjętym 
został projekt wypracowany przez kolej Lwów 
sko-Czerniowiecką.

W i e d e ń  6 lipca. Do N. F r. Presse donoszą 
z Konstantynopola: W pałacu Sułtana obawiają 
się wdania się Europy za Midatem. Kamarylla 
dworska nalega przeto na Sułtana, aby zatwier
dził wyroki śmierci, a tym sposobem w niwecz 
obrócił przez fakt dokonany, interweacyę obcą. 
W tutejszych kołach obawiają się, aby Sultan nie 
uległ namowom i aby Midat nie został straconym 
tajemnie dziś albo jutro.

W i e d e ń  6 lipca. O dodatkowych wyborach 
w Bułgaryi niedokładne nadchodzą wiadomości 
Znakomitsi przywódzcy opozycyi zostali prawdo 
podobnie wybrani, jak  również dawniejsi ministro
wie, skłonni do pojednania. Bałabanow i Greków 
wybrani są kilkakrotnie. W Bułgaryi wschodniej 
wybrano kilku Turków. W wielu okręgach nie 
przyszło woale do wyborów, gdyż wyborcy nie 
mieli zaufania do żadnego deputowanego.

Telegramy biura koresp.
W i e d e ń  6 lipca. N. fr . Presse ogłasza tele

gram z Konstantynopola donoszący o obawie ta
mecznych sfar europejskich, aby stracenie Midata 
nie odbyło się cichaczem między 4ym a 5ym b.m., 
aby przez fakt dokonany odciąć wszelką sposo
bność wdania się.

D r e z n o  6 lipca. Zona księcia Jerzego Sa
skiego, spadłszy t  konia, złamała łokciowy pi
szczel lewej ręki. Ogólny stan chorej jest dobry. 
(Ks. Jerzy jest bratem króla Alberta; żona jego 
Marya Anna, jest siostrą króla Ludwika Portu 
galskiego, liczy lat 38).

F e t e r a b w r f f  6 lipca. Agence russe zaprzecza 
pogłosce o zerwaniu rokowań z W a t y k a n e m ,  
i dodaje, że Buteniew i Mosołow czekają na in-

strukeye. Co się tyczy kwestyi nauki rehgii, »ta- 
nowisko rządu jest: zostawić kościołowi katou 
ckiemu zupełną wolność, dozwolić nimczać a e
chizmu; w kwestye religijne me mieszać się, a n
tomiast energicznie wystąpić, ile ™ je
stwo chciałoby wkraczać w sferę £
polityczne. Rosya me prowadzi układów o 
tordat, ale tylko chce wspólnie z 

gnlować praktyczne szczegóły, aby zaP Brae* 
ciom, gdyż religia katolicka jest wyznawaną praei
wielką część poddanych rosyjskich. „ u nPł,ł

P e t e r s b u r g  5 lipca. W niedzielę wył 
w Mińsku pożar; dotychczas me zgaszony, rrze- 
szło 500 domów zgorzało.

P a r y i  6 lipca. Izba deputowanych o d r z u c i- 
a 300  głosami przeciw 186 wniosek radykalisty 

Montjau wsględem zwinięcia poselstwa przy W a
tykanie. Minister spraw z igranicznych dowodził 
konieczności utrzymania tego poselstwa przy wła
dzy, która pannje nad sumieniami, i stwierdził, iż 
od wykonania dekretów przeciw klasztorom poseł 
przy Watykanie złagodził trudności, jakie powsta
wały- zwinięcie poselstwa zaszkodziłoby protekto 
ratom  francuskiemu na Wschodzie. Izba odrzuciła 
także wniosek względem obcięcia kosztów tego

P° P » i r i  6 lipca. I M

: X r « o j * ° umianowany naczelnym dowódcą wojBk gi y )-
6 lipca. w  Ubić

wczoraj minister slmrbn ’  
czył się przeciw wnioskowi Jansona (głosowanie
powszechne), który nacechował J y e(j koiwjek 
szy ze wszystkich wniosków, które y 
przedłożone były w parlamencie i^ 1̂ 18aI.m jaK 
grożący zgubą rządowi i partyi lioeraln j. . , 
g Ł o n d f n  6 lipca. W Izbie wyższej o św ia t 
czył wczoraj wieczór lord G r a n v i i  , , .
wierzy w istnienie traktatu francusko hiszpańsku) 
go mającego na celu podzielenie się Maroluem i 
nie wie nic o oznajmieniu Tissota w Konstanty
nopolu, że w razie potrzeby Francuzi Pr*ekroczą 
granicę tripolitańską; wiadomo tylko, że okręt 
turecki przybył do Tripoli*id .  28 czerwca i przy
wiózł jenerała dywizyi i dwa bataliony wojska. 
Samo przez się rozumie się, i i  stanowisko Tum n 
i Tripolidy jest zupełnie odmienne: ugoda odno
sząca się do Tunisu nie dałaby się wcale zasto
sować do Tripoli*.

L o n d y n  6 lipca. Izba niższa przyjęła arty
kuły 7y i 8y ustawy agraryjnej irlandzkiej.

L o n d y n  6 lipca. Morning Post pisze: Rząd 
'ran?uski zamierza zmobilizować 120,000 wojska 

i zażądać od Izby kredytu na trzechmiesięczne 
utrzymanie tego wojska. Krok ten polega aa po
trzebie zabezpieczeni* mocno zagrożonych posia
dłości w Afryce północnej. Barthćlemy ma wydać 
okólnik w tej sprawie do poselstw francuskich
zagranicą.

W a s h i n g t o n  5 lipca o godz 8V» wieczór. 
Stan choroby prezydenta od ostatniego biuletynu 
utrzymał się polepszony.

W a s h i n g t o n  5 lipca. Sekretarz prywatny 
prezydenta oznajmił dziś rino  członkom gabinetu, 
że stan Garfielda znacznie się polepszył. Biuletyn 
lekarski o 8ej rano wydany, mówi, że prezydent 
przepędził noc dobrze; stan jego dziś rano jest 
znacznie lepszy. Wczoraj wieczór nie było wy
miotów i chory mógł nieco płynnego pokarmu 
przyjąć a objawy rozdęcia ustały.

3$ a s h t n g t o n  5  lipca. Biuletyny wydane 
dziś o godz. 12ej w południe i o 2ej po południu 
przedstawiają stan chorego prezydenta, jako cią
gle pomyślny; wymioty nie ponowiły się.

K i n a .  — W i e d e ń  6 lipca, 2 godzina 
30 minut popoł. Renta papierowa 77-50. — Renta 
srebrna 78-55. -  Renta złota 93-90.— 60/ Rento 
złota węgierska 117-10 -  Losy z roku i860.
133--. — Akcyje Banku Narodowego 840— - 
Akcyje kredytowe 354-—. — Londyn ,  ' ; 
Srebro — • — Napoleony 9-257.- — Lombar- 
dy 126— . -  Losy 1864 rokn 175 5 0 . -  Akcyje 
kolei Karola Ludwika 326-50 — Akęyję ko ei 
Lwowsko-Czerniowieckiej 186-50. — Akcyje kolei 
węg. półn.-wschodn. 165-50. — Anglo-Bank 168-—. 
Obligacyje indemn. galicyjs. 101-75. — Losyprem. 
węgierskie 124-—. — Akcyje kolei Koszycko-Bog. 
15144. — Akcyje kolei półn. zach. austr. 220-—. 
6# Listy zast. hipoteczne — —. — Marki — •—. 
Ruble 121-25 — 6% Listy zasta. galic. Zakładu 
kredyt Ziem. — — Nowa renta papierowa 
96-10.— 4% Renta węgierska 90-80.

Usposobienie giełdy:

=5

i iO ^
5 §

Kurs pieniędzy i papierów publ.
H m k ó w  6 Lipca.

Knble papierowe rosyjskie za 100  ......................
Bubel srebrny o b r ą c z k o w y ...................................
Marki niemieckie za 100 m a re k .........................
Dnkal w a ż n y ............................................................
 ......................................................
Imperyał ważny .......................................................
jM-obro austryackie za 100 złr....................................

pony srebrno płatne za 100 złr. . . . • • •
Listy zastawne i obUgi>

krajowa galicyjska . .
Obbgacye mńemnizacyjne galicyjskie 
4* isty zast. Tow. kredyt, ziemsk.
5 listy zaat. Tow. krodyt. ziemsk.
6V listy » banku hipot. .
6i . listy dłużne gahe. zakł włość . , „ N
fr/o listy zast. tfankn hipot. gal. z pre. 10^
5*/. listy zast. g. z._ kr. z. w Krakowie, zwrot 

’ za 36 lat, srebrem za 100  złr. w. a. .
6ł£ listy zast- g. z- kr. z. w Krakowie, zwrot 

za 36 lat, banknot, za 100  złr. w. a. .
Mo listy zast. g- z- .kr; , Z' zwrotza 18 lat, banknot, za WO złr. w. a. .
1-A listy zast. g. zwrot

za 20 lat, banknot, z* w. a. .
i°/C listy zastawne Król. r  •
4% listy zastawne Król. Po • g6g 
5°/i listy zastawne Król. Pol- z • _  ,
4^  listy likwidacyjne Królestwa •

Akcye kolejowe i bankowe.
„  , T .p o  złr. 210Akcye kolei Karola Ludwika ■ • 200„ „ Lwowsko-Czerniowieckiej »

„ banku hipot. we Lwowie 
„ banku gal. dla h. i prz. w Krak.

Losy krajowe.
Losy miasta K r a k o w a .................... .
Losy miasta Stanisławowa . • •

S>£O eft«ar ft 
n do -3 a  a
® ®

■ S fo .3§■ a
X %
i ż

O ̂
f-l **a o O óo

,za 100 rubli 
100 rubli 
100 rubli 
100 rubli

200
200

płacą

119 50 
1 53 

56 50 
5 45 
9 23 
9 48 

100 —  

99 50

102 50 
101 -
96 -

101 70
103 50 
103 50
102 25

96 -  

101 —  

101 —

103 50
97 — (
97
98 25" 
86 75 g

-Jó

326 50 
183 — 
296 -

19 50 
24 50

żądaj.

122 -  
1 64 

57 50 
5 58 
9 35 
9 58 

100 -

104 75
102 50 
97 50

103 —
104 75
105 50
103 75

99 —

104 —

104 -

107 -  
99 — A 
99 -M  

100 252 
88 25 g

330 — 
186 -  
3C6 —

21 50 
26 —

W i e d e ń  5 Lipca.
ObUgi długu państwa.

L V.Vo Renta pap ie ro w a....................
\i/*t/I „ s r e b rn a .........................

j j w J r Ą j Ś r Ś *  
»  ’■ f f i :  i  :

” 1864 „ 50 „
Losy Como-Benten • • • •

Obliqi indemnitawi™- 
„  . . 10 V. podat

Czeskie - - • • „ „
Bukowińskie • B
G alicyjskie....................
Morawskie . • • ■ ' „
Niższo-austryackie *
Wyższo-austryaekie ■ ^
Szląskie . • •
Styry)'skl0 • •Siedmiogrodzkie 
Węgierskie . ■

7\

b°/° Obligi poż. _ . .
M  Renta węgierska z“ ta(za 0Btbahn).
4 r) n r

Akcye bankowe.
Anglo-austryackiego Banku . 120 złr. 
Boden-Credit węgierskie - ■ l

austiyackie . 9Y

DepositenJBank ^  ^  #
Esoompt Gesell. niż. austr
Gal. Banku dla Hand. 1 Prz. 
Austro-węg. Banku (Nat.-Ba.) M100

140
100

UnionbanL
Verkehrsbank ogólny . •
Wied. Bankverem . • •

Akcye kolei.
A lbrechta........................ 200 złr. b e ^
AlfOld-Fiume. . . . A)0 ,

77 45
78 60 
93 85

122 75 
132 75 
134 50 
175 50 
174 -  
27 -

105 50 
99 25

101 50
104 25
105 50
103 — 
108 —
104 75 
100 -
99 50 
98 — 

134 -  
117 15 
96 75

152 75

243 75 
354 80 
353 10 
239 50 
840

840 -  
141 30 
140 25 
134 25

93 — 
|176 50

77 60
78 75 
94

123 25 
133 25 
135 -  
176 
175

106 50 
100 -  

102 -

106 50

100 50 
99 -  

134 5t 
117 30 
97

153 -

244 50 
355 
354 -  
240 50
850 —

842 -  
141 50 
149 75
134 50

94 -  
177 -

Donau-Dampfsoh.-Ges. 525 rfr. W
Elżbiety .
Linz-Budweis . . . .  
Salzburg-Tyrol . . • 
Ferdynanda Nordbahn. 
Franciszka Józefa . • 
Gal. Karola Ludwika . 
Koszycko-Oderberg. . 
Lwowsko-Czem.-Jassy.
Nordwest austr. . . • 

* n Lit. B. 
Rudolfa . . . . . .
Siedmiogrodzka I . • 
Staats-Eisenb.-Gesell. * 
Sftdbahn (Lombardy) • 
Theisbahn (Cisańska) . 
Węg. gal. Łupkowska. 

„ Nord-Ost . • • 
„ Westb. Stuhlw. •

200
1050
200
210
200
200
200
200
200
200
200
200
200
200
200
200

Listy zastawne.
M  Agr. Zakł. Kr. dla Gal. 1 Buk. 15 lat 
57 , Boden Credit allg. złotem płatne 
co/ n papier. 33 lat
6vl Tow. kred. krakowskiego 18 lat
7°/, Listy dłużne Włość. » lat
67  Towarzystwa kredyt. ^  £  lat

4»/’ Gal. Tow. kred. ziemsk...................
57, Gal. Tow. kred. 37 Iai
67° ” Bank. Hipot. lwow.. . . .
67, .  B Włość. v : • • •
57, B a n k  anstr. węg. (Ń^onal-) al. a»
57, Szląsko aust. Bod.-Kredit-Anstalt 
51/  •/ Wee oeól Bod.-Kredit 34 lat 
V /A  f  Boden Kredit-Institut. .

Priorytety kolei.
Albrechta.................... 300 złr. 5«/,
Alfald-Fiume . . • • 200 .  „

Em. 1874 . 200 b „
Donau-Dampfsoh. 100 i 200 b 8%
Elżbiety ......................W

F.ip- 1862 . > 300 „ K B

płaoą żądają
613 - 615 -
208 25 209 -
188 50 189 50
183 25 184 -
2380 2386

194 - 194 50
327 50 328 25
151 25 151 50
184 - 184 5C
220 — 220 50
247 — 247 50
165 75 166 25
167 25 168 -
360 - 360 50
127 - 127 50
247 - 248 -
168 75 169 25
164 50 165 -
173 25 173 75

116 75 117 25
102 25 102 50
103 — 104 50
106 - 106 75
102 50 103 --
98 — ------
96 — 97 -

102 — 102 50
102 - 102 50
104 — 104 40
103 25 -----
102 5u 102 65
101 50 -----
99 - 100 -

103 25 104 50

95 20 95 60
96 25 96 50
95 50 ------

99 76 100 -
99 75 100 -

Elżbiety Linz-Budwds , 200 iłr. 5j< 
b Em. 1870. . .200 b ,

b 1872. . . 200 * »
b Salzb.-Tyr. 1873 200 „ *

Eperies. Tarn. węg. część 300 „ „
Ferdyn.-Nordb. m. kon. . . . V /J t  

b b wal. austr. . . ■ , 
b Mor.-Szląz. linia 1871/72 5 
b poi. 14 milion. 1872 . „
b poż. 1876 r. . . 100 złr. 5jj< 

[Trano. Józefa Em. 1867 . 200 „ b
b b Em. 1878 . 200 n b

Gal.-Karol.-Lud. I Em. . 800 „ „
U b1867 800 ,  b 

ID b 1871 300 ,  ,
Koszyoko-Oderb. . . .  200 » b. 
Lwow.-Czer. I Em. 1865 800 b*Vi^  

H b 1867 300 ,  ó*
„ n i b 1868 300 ,  b
„ IV b 1872 300 * b

Nordwestb. austr. . . ■ 200 b b
b Lit. B. . 200 b b

* * Em. 1874 200 „ b
Rudolfa  ...........................300 „ „

„ Em. 1869 . • • 300 „ „
b Em. 1872 . • • 300 „ B

Salzkam. gut. zł. 200 „ n
Siedmiogrodzkiej I • • 
Staatseisenbahn • • ■ 500 fr. 
Sttdbahn (Lombardy). ■ 500 fr. 3^  

b B • • 200 złr. 5j<
Theissb.-Gesell....... n b
Węg. gal. Łupkowy Em JOO B „

” Nordost . . . .  300 '  „
złotem . . 200 „ „

„ Westbahn - . . .  200 n ,
:  „ Em. 1874 200 „ „

Losy.
5 y, Donau Reguł................złr. 100
Premiowe Wiedeńskie . . „ 100 

„ Węgierskie . . ,  100 
3j t  n Tureckie . . .  fr. 400 
Kredytowe ........................... rir. 100

płacą
102 25
101 90
102 -  
101 40

105 50
101 75 
107 50
106 —
103 20
102 10 
(101 76 
?_

żądają
102 75 
102 30

101 70

106
102 25 
108 50
106 50
103 60 
102 40

96 25 
96 —

100 25 
| 98 75 

96 40 
103 
102 50 
120 —  

100 20 
100 20 
100 20 
116 -  
92 15 

177 
132 50 
114 50 
102 —  

92 60
91 75
92 35 

113
95 50
93 50

96 40 
96 25

100 50
99 -  
96 80

103 50 
102 80

100 50
100 50 
IGO 50

92 30 
178 — 
133 
115 — 
102 25 
92 90 
92 -  
92 70 

114 
96 25

116 75 
128 20 
123 75 
24 25 

181 75

128 60 
124 25 
25 60 

182 25

REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 

A n to n i K l o b u k w k i .

Płacą
41 50 

U l  50
24 -  
16 —
21 50
39 50
40 75 
19 25 
51 50

46 75
25 10 

128 50
65 60 
82 -
41 -

5 60 
9 26 
9 53 

11 65 
10 63 
57 — 

121 —

300 — 
101 35 

96 -  
101 85 
103 50 
103 -  
101 50 
103 -

Clary
4V, Donau-Dampfzoh. . . ,  
Inraprukn . • • • • • •  n
Keglewioha......................... .....
Krakowskie......................... .....
Ofner (miasta Budy). . . b
P alffy ......................................
R u d o lfa .............................   b
Salm a......................................
Salzburgskie....................... .....
St. G e n o is ....................... .....
Stanisławowskie . . . . „ 
*'/,% Tryesteńskie . . . .
* '/. .............................
W aldsteina...............................
Windischgrltza................... .....

Waluty.
Dukaty ważne . . . . . .
20 f ra n k ó w k i.........................
Imperyały rosyjskie . . . .  
Funty szterl. angielskie . ■ 
Liry tureckie złote . . ■ • 
Marki niemieckie za 100 marek 
Rubel papierowy za 100 . •

42
106
20
10%
20
40
42
10%
42
20
42
20

106
50
21
21

L w ó w  5 Lipca-
Akcye Banku bip. gal. 200 
5*/. Listv zast. Tow. krea. ziem.5 '/, Listy zast.
4%
6 Ve ” !  Banku bio. .gal.
6°/ r - b X°.SC- Sahc.

37-letnie. 
gal.

I f a r n a w a  4 Lipca.
4 7 , Listy zastawne D seryi . . .

kupon
5 7 , b b nowe 1869 r. .

kupon
47, Listy l ikwidacyjne. . . . .

kupon

rub.’kop.

42 50 
112 50 

25 — 
17 — 
21 75

41 25 
19 75
62 50

47 25
25 70

82 50 
41 60

5 51 
9 27
9 55 

11 70 
10 65 
57 05 

120 25

304 — 
102 85 
97 -  

102 85
104 40
105 — 
102 60 
104 25

rub. i kop.

013 — 
99 35 

016 
87 25 

036



om  » Ćnrartku t Lipot iut:

Nauki dla ludu
o dziesięciu przykazaniach Bożych

do tegoczesnych potrzeb zastosowane
przez (1876-1-4)

X. W . W ąsikieuiicza.
Wydanie drugie, poprawione i pomnożone.

Cena 1 złr. w. a.
Nakład KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 

Dra Wład. IfUtkowaklego
w KRAKOWIE.

R A t C T O S O W l S T

c. k. ekspedytor pocztowy
poszukuje zaraz umieszczenia. Bliższa wiadomość 
A. H .  poste restante J a s ł o .  (1877-1-3)

n T S A c j  która się składa, z 407 morgów 
W w  obszaru, z tych pola ornego 320

morgów, łąk 61 m., ogrodów 4 m., lasu 13 m., 
stawów 5 m., z glebę rędzinnę pszeniczną i ży- 
tną — młynem wodnym, propmacyą, budynkami 
tak mieszkalnemi jakoteż gospodarczemi w do
brym stanie, tudzież z inwentarzem żywym i sprzę
tami odpowiedniemi — ’/a mili od Dąbrowy a l 1/* 
mili od Tarnowa, nabyć można bardzo korzystnie. 
Stróż kamieniczny pod 1. 12 ul. Straszewskiego 
wskaże osobę informującą. (1878-1-3)

Apteka pod „Gwiazdą“
Konstantego W iszniewskiego

w Krakowie przy ulicy Floryańskiej
o t r s y m a ł a  świeże

Wody mineralne
tak krajowe jakoteż zagraniczne 

i sprzedaje takowe skrzyniami jako
też pojedynczo. (1194-11-)

Jak w latach poprzednich otrzy
małem i w roku bieżącym wy
łączną w K r a k o w i e  sprze
daż słynnego ze swej dobroci 
G r o d z i e c k f e g o  P o r t l a n d  

f e m e n t u ,  który według orzecze
nia rządowej stacyi probierczej dla 
ijiKteryałów budowlanych w Berlinie 
z d. 6 sierpnia 1879 r. za najlepszy 
i n aj silniejszy’fabrykat tego rodzaju 
uzi >ny został, (1031-14-15)

W incenty Wróblewski
w B a n k u  G a l i c y j s k i m .

Powozy
są d o w y 11 a j ę c i a każdego czasu 
we fabryce cukierków 1 1 1 . Ł f -
pinttftiego w K r a k o w i e
p n ' sliov Brackiój. (1256-40-)

ą konie wierzcho
w e  do wynajęcia każdego czasu.

p ł ó c i e n n e  I patyczkowe
z kompletnem urządzeniom — oraz

zaluzye
w różnej wielkości i cenie, otrzyma
liśmy wielki wybór i polecamy po 

cenach nader umiarkowanych. — Przy odbiorze 
większej ilości, odstępujemy odpowiedni rabat.

Kutrzeba i Murczyński w Krakowie.
[1639-11-20]

On chcrche a partir du ler septembre 
une B o n n e  franęaise d’une quaran- 

taine dannćes. S’adresser jnsqu’au 15 juillet 
a la librairie de M. G e b e t h n e r  & Cie.

(1800-3-3)

A.
TORY do OKIEN

Herzmansby £
w Wiedniu, VII, Kirchengasse 2. [ (

Bardzo wielki wybór towarów aksamitnych WI
i"jedwabnych, bardzo pięknych czysto wełnią- 
nych czarnych i kolorowych kaszmirów. (1740-2-8) [A

^  Z asad a: rzetelnie i taniej niż gdzieindziej^ ^ J | i

Złota Księga Szlachty Polskiej.
Do Rocznika czw&rtego 

przyjmują się zgłoszenia rodzin a ż  d o  d n ia  
1 5  l i p c a  r . Ił. uprasza się wszakże o możliwy 
p o ś p ie c h  w  n a d e s ł y n i o  p a p ie r ó w .  

Poznań św. Marcin 43. (1408-13-19;
Teodor Kyciiliiisltl.

Zdolny

Une institutrice
possćdant le franęais, 1’allemand et la musioue 
dćsire se jdacer. S’adr. poste rest. CRAC0VIE
sous: A. Ż. No 999. 
ratenscheines.

Gegen Vorzeigen des Inse- 
(1875-2-3)

NAJMODNIEJSZE

s i m o !

i KĄPIELE LANDECK
» n./i»aTiA 94. 1co p  I 7 A m  a

w Szlązku 
pruskim.

I i n 7 a ń  VII. kl. girn. poszukuje le- 
m ULACH bCyj za miemem wynad- 

grodzeniem. Za uczciwą i sumienną pracę zarę
cza. O „ d o k ła d n y *  adres uprasza I I .  I ł o n a r -  
*UI poste restante K r a k ó w .  (1830-3-5)

d h j m f K l K d K  w średnim wieku, u 
miejąca krawiecczyznę 

i białe szycie, znająca się na gospodarstwie, 
poszukuje obowiązku jako bona, panna słu
żąca albo do zarządu domu. — Wiadomość 
u portyera przy ulicy św. J a n a  Nr. 302 
pod literą K. Z. (1829-2 &

W A Ż S f E  D Ł A  P A i -
ADELA MULICKA

ma zaszczyt zawiadomić, że z dniem dzi
siejszym otworzyła p r a c o w n i ę  wszelkich 
robót damskich podług najświeższych źur- 
nali i wykonywa wszelkie roboty powierzo
ne w dwóch dniach. — Mieszka przy ulicy 
S ł a w k o w s k i e j  Nr. 261, w domu Wgo 
jenerta, drugie piętro, wchód frontowemi 

schodami. (1817-3-8)

u Wilhelma Fenza
W KRAKOWIE.

Próbki za nadesłaniem koloru sukni 
na żądanie franco.

(1208-7-)

Kąpiele w iślane
są do użycia w zamkniętej łazience 
za klasztorem Zwierzynieckim.

Biletów dostać można na miejscu 
uh w sklepie fryzyera Kaniowskiego 

w Rynku pod Nr. 20. (1772)

Cieplice siarczane 24—16° R., I Zdroje do picia, ZAKŁAD LECZENIA 
kąpiele mineralne, wannowe i łachaniowe, I ZIMNĄ WODĄ, zakład apenzelskiej żętycy, 
natryski wewnętrzne i zewnętrzne, kąpiele! kuracya mleczna, wspaniałe lasy 

mułowe. I szpilkowe.
1400 stóp nad górski, zupełna ochrona 

' aczeniom KOJłlECEGO 
II, BŁĘ

DNICY, NIEPŁODNOŚCI itp., chronicznemu REUMATYZMOWI, OOSUUOWI, PORA
ŻENIOM, ogólnemu OSŁABIENIU, NIEDOSTATECZNEMU WYŻYWIENIU. Roczna 
frekweneya gości K500. Piękne mieszkania, eodzień koncerta, teatr, stacya kolejowa 
w Kłodzku (Glatz) i Patschkau. ROZPOCZĘCIE pory 1 maja.

(1176-3-3) MAGISTRAT. B i r k e ,  burmistrz.

PATEKTA wszelkich krąjów ułatwiaj*
■ilłkaleihl

w W i e d n i u ,  Burgring x. 
Konstrukcyjno przeprowadzenie niedojrzałych pomysłów.

ają i spieniężają 
A  C o . ,  inżynierowi 

u , Burgring Nr. 1.

(205-60 90, 
;ierowie,

PRAWDZIWI
Pigułki Morisona

P a  A r t h a n d  Moulin.
N ąj lepsze ze środków  czyszczą
cych i p rzec zy  szcza jących  krew  we 
w szelkich słabościach złego p r z y 
miotu, nadto  w zołzach, liszą jach , 
w yrzu ta ch  s k ó r n y c h  i zepsuciu  

krw i.
Skład główny w PARYŻU u p. Arthaud Mou

lin aptekarza, 30, nlioa Louis le Grand, — w KRA
KOWIE w aptece p. Koro
ną* w Rynku głów ., — w CZEKNlOWCACH w
aptece p. GoUcnowskiogo, — we LWOWIE w a- 

~  [1541-15]

Opolski
PORTLAND CEMENT

(dawniej P. W. Grundmana)

Prawdziwe Kufsteinskie 
Wapno hydrauliczne

Pet-m< Osowskiego Towarzystwa
akcyjnego (1787-3-3) 

(dawniej Angelo Saullich)
poleca znacznie zniżonych cenach

Adolf Soberer
5 Kra >ie, ulica Mikołajska 450.

O: ; Franc. Minichreitera

KROPLE ZDROWIA
wiecej niż przez 70 lat na bardzo 

wielu wypróbowane
nadają szczególniej pię
knej płci dobre , świeże, 
młodociane wejrzenie do 
późnego wieku, odświeża 
jące starość najprzyjem 
niej. Usuwają niedokre 
wność, błędnicę, zołzy, u- 
śmierzają bóle gośćcowe 
i podagrę, wszelkie rodzą 

ie kurczów, bołeści żołądkowe, migrenę, 
-  zdęćia i kolki, osłabienie, zmęczenie, le
ci s odmrożone ręce i nogi, usuwają woń 
* n--t zepsutych zębów i są doskonałe prze
ciw nerwowym bolom zębów. (1567-3-6) 

• ua flaszeezki HO ceni. 
(rfrrn n>: skład w Wiedniu w aptece 

Hoher M arki 12

A lfreda  J. F g g e r a .
< v  w Krakowie u p. W. Redyka apt. 
p ic  z tego we wszystkich aptekach.

H.ilsam aromat, salicjl.wodgdoust
| P *  BO c n t .  * W

• r -[ący salicyl, prossek da lębdw
JW  KO c n t .  ' W

■'■‘-■.bądne przybory toaletowe
które i  p< wodu swych znakomitych skut
ków uzy *dy już znaczną sławę, polecamy 
u« In:'5 konserwowania zębów i odświe
żenia dziąseł, następnie do usunięcia wszel
ki h  *-• ’ych chorób zębowych, niemiłych
woi i z i osadu zębowego. (1324-7-12)

liłót* ty  skład, m a J . W E IS , 
HUohrete-Apotheke w W iedniu , 
TucMauben Nr.  27.

Tranozj 
w

pteoe p. Krzyżanowskiego.

Odznaczony"w Lyonie 1872, Wiedniu 1873, Paryłn 1878 srebrnym medalem.

SAXLEHNERA ZDRÓJ GORZKI

Hunyadi Janos
zbadany przez l i ie l t le g r a *  B n m e n a ,  F r e n e n iu a a ,  tudzież wypróbowany i ceniony 
przez słynnych lekarzy, jak B a m l i e r g e r ,  W a n c h a n e r .  V ir c h o w *  I lir a c h *  N p ie -  
g e lb e r g *  S c a n z o n l ,  B u h l  • M u zsb a a n i * G a m a rch *  H a n m a n l ,  F r i e d r i c h ,  

N c h n ltz e *  E b a te in *  W u n d e r l i c h  it«*. zasługuje słusznie być poleconym jako

najlepszy i najskuteczniejszy z wszystkich zdrojów gorzkich.
Składy są we wszystkich znanych handlach wód mineralnych i prawie we wszystkich 

aptekach, jednak należy żądać zawsze wyraźnie S u x le h n e r u  w o d ę  g o r z k ą . '1025-18-25)
Właściciel: l u d n e )  S a x l e l i n e r  w B u d a p e s z c i e .

OBWIESZCZENIE.
Podpisana Dyrekcya zamierza zapewnić sobie dostawę 3 0 0 , 0 0 0  m e t r ó w  

i z i i c i e n n y c h  d r z e w a  o p a l o w e g o  w łapkach jednometrowej długości do 
opalania machin parowych. Ta ilość drzewa ma być dostawioną w przeciąga 5ciu lat 
t. j. w czasie od i  go kwietnia 1882  r. do 31 marca 1887  r. na Iszej węgiersko- 
galicyjskiej kolei żelaznej, jak również; na c. k. kolei Dniestrzańskiej.

Z  tej ogólnej ilości należy dostawiać jedną piątą część t. j. 6 0 ,0 0 0  sześcien
nych metrów co roku w równyth miesięcznych częściach po 6 ,0 0 0  sześciennych me
trów, a mianowicie:

2 0 0 0  sześciennych metrów na galicyjskiej I linii I. w ęgier.-galic.
1 5 0 0  „ n n  w ęgierskiej ) kolei żelaznej.
1500  „ „ „ c. k. kolei Dniestrzańskiej.

Twardego drzewa należy jedną trzecią część, miękkiego zaś można dostawić 
dwie trzecie części ogólnej ilości.

Podpisana Dyrekcya zastrzega sobie, że mającą być dostawioną ilość drzewa 
będzie mogła o 10%  podwyższyć lub też zmniejszyć i że to wyłącznie od jej posta
nowienia zależy, czy takie podwyższenie lub zmniejszenie o 10%  ma nastąpić na 
cały czas dostawy, czy też tylko czasowo w pewnych peryodach.

Dostawa może się odbywać we wszystkich do przewozu towarów przeznaczo
nych stacyach galicyjskiej i węgierskiej linii Iszej węgiersko-galicyjskiej kolei żela
znej, jakoteż i c. k. kolei Dniestrzańskiej-, atoli oferenci, którzy jaknajwiększą część 
przypadającej na każdą z wyż wymienionych 3 linij ilości na galicyjskiej linii Iszej 
węgiersko-galicyjskiej kolei żelaznej w Chyrowie, Krościenku i Zagórzu, na wę
gierskiej linii Iszej węgiersko-galicyjskiej kolei żelaznej w Mezfi- Laborczu, a na 
c. k. kolei Dniestrzańskiej w Samborze, Drohobyczu i Stryju dostawić mogą, otrzy
mają — przy równych cenach i przy odpowiedniej możności dostawy — pierwszeństwo.

Bliższe szczegóły co do samej dostawy znajdują się w dotyczących ogólnych 
i specyalnych przepisach, które można przejrzeć, a względnie otrzymać w biurze dy- 
rekcyjnem w W i e d n i u  f IX. ,  Universitatsstrasse Nr. 1 0 )  i u zarządu ruchu 
w P r z e m y ś l u .

Mający chęć ubiegać się o tę dostawę, zechcą swoje, znaczkiem na 50  centów 
ostemplowane, opieczętowane i napisem: „Oferta na drzewo opałowea zaopatrzone 
oferty, mogące zresztą opiewać na całą ilość drzewa lub też tylko na część tejże, 
nadesłać wraz z własnoręcznie podpisanemi ogólnemi i szezególnemi przepisami do
stawy, a zarazem i z wadyum w kwocie 5 0 0 0  złr. w. a. najdalej do 1go  sierpnia 
b. r. do podpisanej Dyrekcyi w Wiedniu.

Oferemi winni ze swoją ofertą zostać w ołowie aż do Igo  września 1881 r., 
po upływie tego czasu zostanife wadyum nieuwzględnionym oferentom zwrócone.

W i e d e ń  dnia 3 0  czerwca 1881 r.

Od Pierwszej węgiersko-galicyjskiej kolei żelaznej 
zarazem jako prowadzącej ruch na c. k. kolejach 
państ.: Dniestrzańskiej i Tarnowsko-Leluchowskiej.

( P r z e d r u k  n i c  b ę d z i e  p ł a c o n y ) . (1846-1-3)

\T\w \o  hnni# N«Pmki- wyznania kat°-
ŁJWIG UUI I J  lickiego, władające nieco 

I językiem polskim i znające roboty damskie,
I poszukują natychmiast, kążda z nich oso- 
bno lub wspólnie, umieszczenia do kształ
cenia jednego lub dwóch dziatek. R a c i 
b ó r z ,  Szlązk górny (Ratibor O. S ) Rynek 

|Nr. 3. Paulina i Kloty Ida siostry Ermisch. 
_________________ (1820-2-3)__________________

Portion! portlandzki groszowieoki, naj- 
UOII ICI I I  silniejszy, beczka 175 kilo 

złr. 4 ct. 80 
[Wapno kufsteinskie w beczkach 100 ki

lo złr. 2 ct. 60 
Gips krakowski sztukatorski 100 kilo złr. 1 
|Gips wiedeński 100 kilo złr. 4, 6, 8 ala- 
! bastrowy złr. 14 
Glinka krakowska 100 kilo złr. 2 

Wszelkie farby, lakiery angielskie 
Harlanda, pokosty, pędzle i t. p. 

poleca dom handlowy pod firmą

FR. LENERT w Krakowie,
[który utrzymuje składy powyższych artyku 
[łów po cenach fabrycznych. (1491-7-)

Nowo otworzony
| skład fabrycz. wyrobów pozłotniczych 

P .  Ł E I C H T A
iv Krakowie p rzy  ulicy Floryańskiej 

(hotel D rezdeński)
I utrzymuje zawsze na składzie w wiel- 
Ikim wyborze lustra obrazy, karnisze 
do okien, ramy, oraz wszelkie arty 
kuły w zakres tego fachu wchodzące.

Przyjmuje także zamówienia na ro 
[boty kościelne, które wykończa ściśle 
na czas umówiony i po cenach jak 
| najumiarkowańszych. (1660-7-8)

Medal zasłu gi w Bielsku 1867— 1871. 
M edal srebrny w Krakowie 1870.| M e d a l  z a s ł u g i  w W i e d n i u  1873. 
Medal zasłu gi we Lwowie 1877. 
Medal zło ty  w Cieszynie 1880.

IRndolf Fochs
fabryka powozów 

W BIAŁY,
założona 1814 r.,

I oznajmia, iż ma p o w o z y  w róż- 
Inych kształtach po n a j t a ń s z y c h  
I cenach do sprzedania. (1766-4-9[

Apteka w Andrychowie
p o s z u k u j e  a s y s t e n t a .  Bliż
sza wiadomość u właściciela. (1833-2-3)

Potrzebny jest uczeń
w wieku 13 do 14 lat, z ukończoną 
lig ą  klasą gimnazyalną i realną. — 
Bliższa wiadomość w cuki erni  pod 
firmą l t e ł i n i a n  1 H e n d r i c h
w |K r a k  o w i e (Sukiennice). (1841-2 3)

Dzwonki elektryczne,
telefony, konduktory do ściągania 
piorunów, water-closety nad kanała
mi hermetyczne, zakładam po domach 
prywatnych, fabrykach i hotelach.

Pokrywam dachy cynkiem, mie
dzią, blachą żelazną, papą, swoim 
lub właściciela materyałem, wszelkie? 
ornamenta cynkowe wykonywam jak- 
najdokładniej i po umiarkowanych 
cenach, mając długoletnią praktykę, 
w tym zawodzie zagranicą i w Kra
kowie, do tego odpowiednie maszyny. 
Za robotę ręczę trzy lata.

Wanny cynkowe, sitzbady, prysz
nice, parówki, klosety pokojowe, -od 
8 złr. do 60 złr., klosety dla małych 
dzieci, bidety, lodownie, filtry do wo
dy, pochodnie naftowe, wszystko wła
snego wyrobu.

Zamówienia zamiejscowe uskute
czniam jaknajsumienniej.

W. Ko§ydariki,
BLACHARZ, 

w Krakowie przy ulicy Szewskiej 
(1784-4-20) pod L. 228.

rewolweryUDOSKONA
LONE

patentowane na cały świat, samodziałające 
w wyrzucaniu naboi wystrzelonych.

Wielkość kieszonkowa . . . złr. 15 ct. —
25 naboi stosownych..........................ct. 90
futerał skurzany 80 ct. lepszy z paskiem 1-50 

jedynie u F. J. Demmera w Krakowie
pod największą gwaraneya.

(1503-6-)

B andw urm
T A l I E I C i  

leczy za poręczeniem bez niebezpieczeństwa 
i bólu, bez kuracyi głodowej w prsecłąra 9  
godzin lekarstwo apteki „zum heil. Georg* w 
Wiedniu V. Wimmergasse 33. (1553-5-12)

|Sprzedaż jednego z najpiękniej, majątków
na Bukowinie.

Należący do masy konkursowej Eliasza Luttingera majątek tabularny

Stanestie nad Czeremoszem
|n a  B n k o w i n l e .  w doskonaleni położeniu, iy 3 godziny od stacyi Łużan kolei Lwowsko-Czernio- 
I wieckiej z dobrze zaokrąglonym ogólnym obszarem 5200 morgów, z których 1600 morgów wybór 
Inego gruntu rolnego. 3000 morgów lasn w najlepszym stanie i 300 morgów łąk, z gorzelnią, na 

wielki rozmiar z ruchem parowym, z wszelkiemi możebnemi budynkami mieszkalnemi i gospodar
czemi w zupełnie dobrym stanie, jest do sprzedania. Mający cheć kupna zechcą sip zgłosić wzglę
dem otrzymania bliższych wiadomości do zarządcy masy konkursowej adwokata n r  JńzefW
H o t t a  w  C ie r n io w c a r h

Zarząd masy konkursowej.
(1738-2-3)

Dla Paryża
i

Londynu.

CsdóQk&&i Drukarni n CZASU4

S T A R O Ż Y T N O Ś C I
. W S K E L H I E G O J R O D Z  U F

—  kupuję po n a j w y ż s z y c h  c e n a c h
N A  Z A M Ó W I E N I A  Z Z A G R A N I C Y  

. . , ,  , . ,  . a mianowicie:
porcelanę (wiedeńską, miśnieńską i sewrską) serwisy i grupy, stare ma
lowidła na szkle, rzeźby z kości słoniowej i drzewa, przedmioty szyld- 
kretowe, stare koronki, stare materye, stare sprzęty złote i srebrne, bonbo 
nierki, bron, flakony, wachlarze, meble, bronzy, wazony i t. p. i t. p. i t» p.
W Wiedniu, n ., Untere Angartenstr. 17. J a k ó b  Afenrath,

(1627-3-10) Ci k . nadworny dostawca.

Pobyt tylko krótki czas.
TfUaJwlększa w świecle

M enaźerya Kleeberga,
n a  p lacu  p o d  Zam kiem .

Znana ze swej nieustraszonej odwagi 
Pogromicielka zw ierząt

panna Otylia Kleeberg.
produkować się będzie z ćwiczeniami upokarza
nia zwierząt, które dotychczas przez żadną ko

bietę nie były wykonywane.
■ W  menaleryi między innemi znajdują się zwierzęta: Hipopotam, Nosorożec, Słoń, 
I cztery bengalskie Tygrysy Królewskie, familia Lwów ż 3ma lwiątkami, 4 młode ben
galskie Lwy, Jaguar, 6 Lampartów, Zebra, 7 Hien, kolekcya Małp, Żyrafa, Struś 

I i inne. Codziennie o godz. 4 i 7 popołud. przedstawienia karmienia zwierząt. — Me- 
Inażerya otwarta od godz. 9 rano do 10 wiecz. — Cena miejsce: Isze 70 c., Ilgie 40 c., 
JlHcie 20 c. — Dzieci do 10 lat na Isze i Hgie miejsce w towarzystwie osób star- 
szych płacą połowę. (1825-5-)

Odpowiedzialny rządca Drukarni Jósef Łakocińtki,


